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Członek parfii niemców sudechich zaszłuletowamyj 


m 
( r h policjantów odniosło rany 
iika GSOÓP, W tym trzech DOLCANIOW OUNUSIU ie: 
cego z m. Unterpolaun. Czesi po- |ków niemieckich. Po zakończe: 
walili Fiedlera na ziemię, obili niu manifestacji, kiedy uezest- 
go, a następnie zdarli z niego bu-,niey jej podążałi w kierunku 
ty i białe pończochy. Sprawcy | dworca, na placu centralnym ze 
napadu, wśród których było 2 brał się tłum, który wznosił 0- 
żołnierzy czeskich, uciekli samo brażające okrzyki. 
chodem ciężarowym, zabierając | Wywiązała się bójka. Chociaż 
naście śmiertelnych pchnięć. BERLIN, 8 sierpnia (FAT.)— s gre cj i białe pończo- | pojicja interweniowała niezwło- 
7 7 ; „_|Niemieckie biuro informacyjne | CHY era. cznie, WIELE OSOB ODN]O- 
BERLIN, 8 sierpnia (PAT.)—, A z A 
W związku z zamordowaniem Tonos z Pragi: Urzedowe komunikaty S%0 RANY. 
w Glaserwald niemca sudeckie-. Ubiegłej nocy grupa czechów| PRAGA, 8 sierpnia. (PAT.) — Policja była zmuszona rozpro 
go Baierle, niemieckie biuro in-| NAPADŁA BEZ PRZYCZYNY  Urzędowo komunikują, iż 7 b. szyć tłum, który zebrał się w 
formacyjne donosi, że sprawcy, NA NIEMCA SZOFERA HER-| m. w Zatee (Saaz) odbywało się wielkiej ilości na placu. Przed 
zabójstwa nie zostali ujęci. Po- BERTA FIEDLERA, pochodzą-i święto gimnastyczne robotni- | hotelem „Schwarze Henne“ wy- 


zzzA buchła ponowna bójka, w eza- 


sie której został lekko ranny nie 
| a a 


jaki Riegel. Trzech policjantów 
odniosło również lekkie rany. 
Porządek przywrócono. Docho- 
-—-Niemcy uważają 14 punktów za minimum swych żądań 
opinią czeskiego patrioty. 
W związku z misją lorda 


dzenie w toku. 
Runcimana z kół niemców su- 
deckich donoszą, że już przy 


BERLIN, 8 sierpnia (PAT.)— 
Niemieckie biuro informacyjne 
donosi z Pragi, że podczas kv- 
munistycznej demonstracji w 
Saaz (Zatec) doszło do poważ- 
nych zajść. 

Już w początku manifestacji 
komuniści wznosili prowokacy j- 
ne i obrażające niemieckiego 
kanclerza okrzyki, ale niemiec- 
ka ludność sudecka nie dała się 
sprowokować. W drodze powrot 
nej z manifestacji komuniści na 
padli na niemców, bijąc ich bu- 
telkami od piwa i t. p. Policja, 
pragnac rozproszyć tłum, uży- 
wała pałek gumowych. 

TRZEJ NIEMCY SUDECCY 
ZOSTALI CIĘŻKO RANNI, a 
wielu innych odniosło lżejsze ©- 
brażenia, Tr j 
wieziono do szpitala, "= 777 


Do zajść doszło po sprzeczee.|licja zatrzymała i przesłuchuje 
jaka wynikła pomiędzy trzema | 13 osób, które poddane są szeze- 
niemcami a 14 socjalistami w,gółowym badaniom. — Zostało 
miejscowej gospodzie. Gdy niem, stwierdzone, że Baierle otrzy- 
cy opuszczali gospodę, socjali-, mal 4 pchnięcia nożem: 2 w ple- 
ści napadli na niemców z tyłu, cy a 2 w piersi. 
zadając Wenzlowi Baierle kilka- 


PRAGA: 8 sierpnia. (PAT) — 

Przewidują również w naj- Czechosłowackie biuro prasowe 
bliższym czasie wizytę przed- donosi 0 zajściu, jakie miało 
stawicieli komitetu poroznmie- miejsce w gospodzie w Głaser- 
wawczego polskich stropnietw | wald. W gospodzie tej doszło do 


Wrócił do Pragi lord Runci- 
man z małżonką z weekendu. 
który spędził na zamku u hr. 
Kinsky w Saar. Z okazji pohy 


BERLIN, 8 sierpnia (PAT.)-— 
„Dresdner Neusten Nachrich- 
ten“ donosi z Pragi: 


W gminie Glaserwald w Bo- 
ehmerwaldzie DOSZŁO DO 


KRWAWYCH ZAJŚĆ pomiędzy , 
socjalistami a członkami partii 
niemców sudeckich. 

WENZEL BAIERLE, CZŁO- 
NEK PARTII NIEMCÓW SU- 
DECKICH ZOSTAŁ ZAMORDO 
WANY. 


tu 
przez 


cji czeskiej. 


Należy zaznaczyć, że hr. Kin! 


sky pomimo swych związków 
rodowych z arystokracją au- 
striacką i nicmiecką cieszy się 


lorda Runcimana zastał 
gospodarzy zaproszony 
szereg osób z pośród arystokra 


nawiązaniu pierwszego kontak 
tu z lordem Runcimanem i jego 
otoczeniem podkreślili oni, że 
14 PUNKTÓW MEMORIAŁU 
HENLEINA NADAL UWAŻA- 
JA ZA PODSTAWĘ RO ROKO 
WAŅÑ, jak również, że traktują) tygodniu 


żądaniach polskiej mniejszości 
w Czechosłowacji. 
Przypuszczają także, że lord 


u lorda Rancimana celem do-| bójki pomiędzy 14 niemcami s0- 
kładnego poinformowania go o|cjal - demokratami a 3 niemea- 


mi sudeckimi, W wyniku bójki 
| jeden z niemców sudeckich, nic- 
| jaki Wenzel Baierie został zabi- 


Runciman jeszcze w bieżącym ty uderzeniami noża. 
przyjmie Konrada 


Przybyła na miejsee żandar- 


ie jako nienaruszalne i jako mi| Henleina, który bawi obecnie meria aresztowała 4 socjal - de- 


nimum swoich żądań. w. Niemczech. 


Jalka na bagnety o Czangkufe 


mokratów. Sledztwo w ioku. 


Największa bitwa na Dalekim Wschodzie. -- Japonia zaprzecza wiadomościom 
o zdobyciu wzgórza przez wojska sowieckie 


TOKIO, 8 sierpnia (PAT.) — 
Agencja Domei donosi: W po- 
niedziałek rano, według informa 
cyj. otrzymanych z Tokio, 
wzgórzu Czangkufeng doszło do 
walki na bagnety. 
wieckie zbliżyły się na odległość 
200 metrów od japońskich po- 
zycyj. Walki trwały od godz. 2 
do godz. 6.30. W walce na ba- 
gnety sowieccy żołnierze zostali 
odparci. Straty po obu stronach 
są znaczne. 


TOKIO, 8 sierpnia (PAT.) — 
Po całodziennej zażartej walec 
na bagnety, wojska japońskie u- 
trzymały wzgórze Czangkufeng 
i Szatsaoping. Dzisiejsza bitwa 
była największą od chwili wy- 
buchu incydentu. 


LONDYN, 8 sierpnia, (PAT.) 


Reuter donosi z pogranicza so- | „Berliner Tageblatt“: wywiadu | 


wiecko - mandżurskiego, że dzi- 
siejsze walki o wzgórza Czang- 
kufeng i Szatsaoping miały cha- 
rakter regularnej wojny pozy- 
cyjnej na odcinku długości bli- 


na | 


kiej walczy na tym odcinku ca- 
ła dywizja w sile 12 tys. ludzi z 
200 czołgami i blisko 200 samo- 
lotami. Stanowiska przeciwni- 
ków dzieli zaledwie paręset me- 


Wojska so-|trów. Przestrzeń ta jest pokryta sowieckie 


zwłokami poległych oraz porzu- 
conymi karabinami maszynowy 
mi, działami i czołgami, 


| TOKIO. 8 sierpnia (PAT.) —-|tamtejsze koła japońskie katego- 
| Japońskie ministerstwo . spraw |rycznie oświadczają, iż sytuacja 
zagranicznych stanowczo  za-|na granicy Manżukuo - Sowiec- 
pszecza wiadomości, pochodzą: kiej nie wpłynie na przebieg 
cej z Moskwy, jakoby wojska działań wojennych w Chinach. 
odebrały japończy-| Japonia nie będzie przerzuca- 

1 Czangkufeng. ła wojsk z Chin do Mandżurii, 
PARYŻ, 8 sierpnia. (PAT.) — gdyż armie Kwantunska i kore- 
|Havas donosi z Tientsinu, żejańska są dość silne, a ponadto 


| 


|» 
i 


„Bedziemy walczyćna 2frontach 


« | tycznej. 


Różnica światopoglądów między Japonią i Sowietami musi 


doprowadzić wkońcu do konfliktu 


BERLIN, 8 8. (PAT). 
poński minister wojny a obec- 
ny minister oświaty, gen. Ara- 
ki udzielili | korespondentowi 


na temat obcenej sytuacji na 
|granicy sowiecko - mandżur- 
| skiej. 


| Gen. Araki oświadczył, Że 
rzad japoński wykazuje stanow 


B. ja-| 


sierpnia. względnie początku je 
sieni sytuacja zostanie wyjas- 
niona, t. zn. rozpoczęta wojna 
względnie nastąpi pokój. 


czego dowodem jest podjęcie 
przezeń inicjatywy rokowań. 


| Jeśli mimo to Sowiety nie za 
niechają swego wyzy wajao 
ostępowania BĘDZIEMY i 
WALCZYĆ, — mówił gen. Ara rd i Dorae 5 
ki, — ie boimy się walki, niosą Sowiety inom JEeGNAxX- 
Eo zad inka że WCZEŚNIEJ CZY PÓŹNIEJ 
4 SPOWODUJE KONFLIKT — 
Gen. Araki wyraził dalej sw0| zakończył gen. Araki 


sko 7 kim. Po stronie sowiec-| eza wolę utrzymania pokoju, | je przypuszczenie, że do końca 


Japonia posiada jeszcze 5 milio- 
nów rezerwistów, których do- 
tychczas nie powołano pod broń. 


incydent pod Czangkuteng u- 
jważany jest za demonstrację 
wojskową, której efekt był obli- 
|ezony przede wszystkim na Chi- 
ny. Demonstracja ta nie osiągnę- 
ła celu, ponieważ natarcie japoń 
skie na Hankou nie będzie 
wstrzymane. Wspomniane koła 
wyrażają opinię, iż obecny kon 
flikt sowiecko - japoński będzie 
załatwiony w drodze dyploma 


Lista strat 


'OKIO. 8 sierpnia (PAT.) —- 
Ministerstwo wejny ogłosiło dziś 
listę strat japońskich od chwili 
powstania konfliktu gruniezne- 
go w Czangkuteng, Do dnia % 


Wielka różnica światopoglą- sierpnia straty japońskie wyno- 


siły 70 zabitych i 180 rannych. 
Od dnia 6 do 8 sierpnia straty 
|wyniosły ogółem 200 osób, tak 


(Dokończenie na str. 3-ef) 


y.VTi!. — 


Lord Gnom 


‚Czetho-Słowako-Niemcy“ 
zamiast Czechosłowacji ?. 


Berlin, w sierpniu. 


Nawet olbrzymia ulewa połą- 
czona z gradem, jaki spadł na 
Berlin, nie ostudziła gorących 
głów niemieckich. Artykuły 
wstępne wszystkich bez wyjąt- 
tu pism niemieckich są nadal 
pełne napaści na Gzechosłowa- 
cję, na nieustanne  „prowoka- 
cje“, na „niesłychane przekro- 
czenia grznie* przez samoloty 
czeskie, co według słów „Lokal 
Anzeiger“ zupełnie „wypełnia 
miarę niemieckiej cierpliwości 
i tolerancji". 


„Ma więc lord Runciman naj- 
lepsze dowody winy“ — wołają 
gazety. 


Ten angielski mąż stanu, któ 
ry w pierwszym wywiadzie z pra 
ża po przybyciu do Czech o- 
wszystkich a niczyim wrogiem, 
opuścił Anglię wraz z żoną i ca- 
łym szłabem sekretarzy i po- 
mocników. Wyjechał z najlep- 
szymi zamiarami na parę mie- 
sięcy. Z czym powróci? Jest pe- 
ten entuzjazmu i nie traci swego 
pogodnego uśmiechu. 

Niemcy już nadali mu inną 
nazwę: „Lord Runzelmann*, t. 
zn. „jord Gnom“, taki poczciwy 
gnom z długą brodą, który po- 
dług bajek niemieckich przycha 
niejsze prace dla miłej, małej 
kach. 
tym poczciwymi gnomeim, który 
kie zadanie zbudowania zgody 
mieszkujących Czechosłowację. 
pobyt lorda, nie suponuje bynaj 
stawiciel, poseł W. Brytanii w 
matą lub że się niedość dobrze 
orientuje w stosunkach. Lord 
Runciman zna te stosunki jesz- 
cze mniej, ale za to, jako nieofi- 
cjalny przedstawiciel, może roz- 
winąć większą swobodę w wy- 
wieraniu presji łam, gdzie tego 
będzie potrzeba, a oprócz E 


świadczył, że jest PAN 
dzi w nocy i wykonywa najtrud 
dziewczynki o blond warkoczy- 

Może i w tym wypadku będzie 
potrafi pocichu wykonać cięż- 
na terenie sześciu narodów, za- 
Angielski rząd, który finansuje 
mniej, że jego oficjalny przed- 
Pradze, nie jest zdolnym dyplo 
może uniknąć naturalnej w sto- 


sunkach dyplomatycznych for- 
malistyki i występować raczej 
jako neutralny mediator, a nie 
jako polityk. 


Jak przypuszcza prasa angiel 
ska, praca lorda Runcimana 
pójdzie prawdopodobnie w kie- 
runku zaproponowania ustroju 
politycznego podobnego do 
szwajcarskiego, z uwzględnie- 
niem naturalnie specjalnych wa 
runków lokalnych. Gdyby moż- 
na było ten cel osiągnąć i gdyby 
przy tym można było znaleźć 
jakąś szczęśliwą nazwę dla tego 
państwa © zmienionym ustroju: 
możeby wszystkie strony były 
zadowolone. 


Niemcy bowiem oburzają się 
już na samą nazwę. Dlaczego 
Czecho - Słowacja? Dlaczego po 
minięło ludność niemiecką, 
która przecież liczy więcej dusz, 
niż Słowacja? Powinno, zda- 
niem ich, być przynajmniej: 
Czecho-Niemeo-Słowacja. A je- 
szcze lepiej Czecho- Słowako- ; 
Niemcy, a jeszcze lepiej 
wprost Niemey czesko - słowac- 
kie. Wtedy już i z przyszłym 
Anschlussem nie byłoby kłopo-|j 
lu. Niemcy to Niemcy. Czy czes- | 
kie, czy bawarskie, czy saskie, | 
czy pruskie... 


t 
— 


Trudne zadanie ma lord Run- 
ciman, tym trudniejsze, że li- 
czyć się musi z nieprzyjazną 
krytyką wszystkich zapalezy- 
wych szowinistów niemieckich, 
którzy na jego akcję zapatrują 
się raczej sceptycznie. 

T. I . 


DZA 


| 


Korespondent paryskiego pis 
ma „L'Epoque* odwiedził przy 
łączoną do Rzeszy Austrię i 
dzieli się z czytelnikami swymi 
wrażeniami. 

Obserwacje jego doprowadzi 
ły go do wniosku, że berlińscy 
narodowi socjaliści są nieco roz 
ezarowani swą noworprzyłączo- 
ną prowincją: ostrzyżenie Au- 
strii na wzór hitlerowski oka- 
zało się o wiele trudniejsze, niż 
początkowo sądzili: 

„Z każdym dniem staje się co 
raz jaśniejsze, że Austria, ten 
ongiś pełen radości kraj, zako-. 
chany w życiu, stawia prusa-' 


„GŁOS PORANNY” 


kom niespodziany opór. Wpraw 
dzie ojczyzna Mozarta i Straus- 
sa jest zdolna jedynie do opo- 
ru pasywnego, ale za to obja 
wia w tym oporze niezwykły u- 
pór. Niezadowolenie czuje się 
wszędzie, rozdrażnienie  roś- 
nie“, 

Jedną z głównych przyczyn 
tego nieządowolenia jest a- 
gadnienia żołądka“, 

Z punktu widzenią żołądka 
w Austrii sytuacja układa się 
nader niepomyślnie, Niektóre 
produkty EAA znikły 
zupełnie, inne 

Oprócz tego władza ga 


Lord Runciman u BRR: Benesza 


Lord Runciman przyjęty zosłał w tych dniach przez prezydenta Czechosłowa- 


cji E. Benesza. 


KINO 


EUROPA” 


Pocz. 4. 6. 8. 10 


Największa aktorka 
świata 


LUIZA RAINER 


oraz znakomity WILLIAM POWELL 


w porywającym 


„Wśród tysiąca mitostek nie znalazł prawdziwej miłości Aż poc 
„ nieproSzona «. 


Sama. 


filmie miłosnym 
a) 


— 1938 


który stracił śmie: 


3 
Austria pozbawiona swej przysłowiowej radości i checi życia 


ska wprowadziła w Austrii przy 
ięty od bolszewików system „0- 
bowiązkowego gsortymentu*: 


Kupiec sprzedaje rzadki pro- 
dukt tylko w tym wypadku, je- 
śli kupujący weźmie jednocześ' 
nie od niego towar bardziej do- 
stępny. Specjalne smakołyki 
sprzedaje się jedynie w formie 
premii przy wielkich zaknpach. 

A jednocześnie Austria jest 
dosłownie objadana przez chci- 
wych niemców, którzy napły- 
nęli z Niemiec jak do zawojo- 
wanego kraju i którzy znaleźli 
tu obfitość, od której odwykii 
oddawna. Liezba niemieckich 
turystów rośnie z każdym 
dniem, ale ciągnie ich do Au- 
strii nie piękno przyrody, lecz 
ia skłepów 
spożywczych i TOS ro- 


| dzaju magazynów“ 


Doszło do tego, że skrajny or 
gam narodowo - socjalistyczny 
„Schwarze Korps“ opublikował 
pełen oburzenia artykuł pod a- 
dresem tych „marnderów, hań- 
biących dobre imie Trzeciej 
Rzeszy”. 


Pisma hitlerowskie porównu 
ją ich ze „świniami, które goto- 
we są ryć swymi ryjami wszy- 
stko, aby tylko znaleźć trufle" 
i domaga się przedsięwzięcia 


j | energicznych zarządzeń, aby po 


łożyć temu kres. 

Już z tych paru cyłat można 
domyślić się bez. trudu, co mu- 
szą austriacy wycierpieć od 
zwycięzców. Ale Źródła nieza- 
dowolenia nie pochodzą jedy- 
nie z żołądka. 


Zdawałoby się, łe robotnik 
anstriacki nie powinien się skar 
żyć na nową władzę —. hitle 
rowcy czynią wszystko, aby 
zwerbować proletariat Austrii 
do swego obozu. Jednakże w 
masach robotniczych rośnie roz 
drażnienie i nabiera, jak ro- 
pień. Na powierzchni jak gdy- 
by panuje spokój, ale jednak 
czazami słyszy się śpiew mię 
B. | dzynarodówki na ulicy. 


Chłonpstwo nie nkrywa swego 
niezadowolenia. Niemcy zabie- 
rają im ręce robocze do swego 
„Arbeitsdienstu*, bez których 
trudno im się obejść. 

Rzemieślnikom też jest 
źłe. Po chwilowym ożywieniu, 
spowodowanym przez „An 
schluss“ nastąpił marazm, ce 
nie przeszkadza skarbowi hitle- 
rowskiemu żądać wzmożonego 
płacenia wszelkiego rodzaju pa 
datków, opłat i kar. 


Urzędnicy i pracownicy żyją 
wn m u przed 
dniem jutrzejszym. Każdy z 
nich może być w każdej chwil! 
zwolniony z posady na podsta- 
wie donosu zazdrosnego współ. 
towarzysza pracy.  Donosiciel- 
stwo rozkwitłło w Austrii i ra- 
wet ci, co za czasów Schuschni 
ga byli prześladowani i niele- 
galni, nie mogą być pewid, fe 
władza hitlerowska uzna ich za 
lojalnych". 
| Hitlerowcy austriaccy są mte- 
|boko rozczarowani: Byli prze 
konani, że mają prawo do wszy 
Istkich stanowisk, ale okazałe 
się, że stanowiska te zostały od 
dane niemcom z Rzeszy. 


Najgorzej jednak dzieje się 
katolikom austriackim, którzy 
dosłownie duszą się w mazol 
nej atmosferze hitleryzmu. — 
Przede wszystkim dotknęło ich 
głęboko zachowanie niektórych 
pasterzy, po których spodzie- 
wali się watki za wolność reli 
gii, a którzy pośpieszyli przy. 
stosować się do nowego reży- 
mu. Następnie katolików niepo 


koi powolna, ale uporczywa 


walka, którą prowadzą nowi 
władcy, podkopując się pod 
same fundamenty życia religij 
nego Austrii“. 


Jziennikarz francuski w na 
«iqpujący sposób o.usuje Życie 
Wiednia, któ?w przekształ ii się 
w „miasto bez radości*: 


Radość wygasła na ulicach 
Wiednia. Kima, w których wy- 
świetla się niemieckie filmy 
świecą pustkami do tego step 
nia, że seansż dzieume zostały 
całkowicie zawieszone. Kawiar- 
nie zamykają się -edna zu dru- 
gą. z braku gości Ludność du- 
si się i czuje to. primimo wysił- 
ków urzędowej prasy, której 
nikt nie wierzy, Jak to zwykle 
bywa, na miejsce gazet, które 
utraciły wszelkie znaczenie w 
sensie źródła informacji, we- 
szły plotki i pogłoski. Z us: do 
ust przechodzą  majfantastycz” 
mnrejsze wiadomości: Hitler znaj 
duje się w Wiesiu incognito 
v związku z wrzeniem wśród 
„bronzowych koszul“; Biirckef 
otrzymał policzsk od wybitne- 
go wojskowego: w koszara'h 
zkuntował się pułk austriacki, 
w którym na wszvsikie stanow? 
ska podoficerskie wyznaczono 
niemców ie id Oczywiście 
sprawdzić prawdziwość tych 
wszystkich wersji nie można — 
Tym nie mniej podtrzymują a- 
ne wśród tudności stan stałege 


podniecenia. Zaniepokojeni, 7a 
straszeni i rozczarowani są 
wszyscy — rawet hitlerowcy 
austriaccy. Nastąpiło wśród 


nich otrzeźwienie i wzdychają: 
„Tegośmy nie chejeli'*t 


Z tą korespondencją wiedeń- 
ską warto zestawić korespon- 
dencję innego pisma, paryskie- 
go „Figara z Berlina. I w sto- 
licy Niemiec uderzyło dzienni- 
karza francuskiego to sama 
wrażenie: brak Śmiechu. radoś- 
ci życia, 


Podróżniką, przejeżdżającego 
obecne Niemcy, uderza milcze- 
nie tego kraju, jeszcze niedaw- 
no tak żywotnego. W piwiar- 
niach, w restauracjach widzi 
się jednakowy tłum, jedzący to 
samo danie i pijący to samo 
piwo. Ale wszystko to dokony- 
wa się w milezeniu, bez powi- 
tań, bez Śmiechu. Możnaby po- 
myśleć, że Niemgy dobrowolnie 
wyrzekły się prawa otwierania 
ust i komuś przekazały swój 


głos. 

Niemcy przekształciły się w 
kraj milczący, który wyrzekł się 
rozkoszy ziemskich i rec 
kich. 


= 


DRTATO GE ZR TEZĄ 
Po gruntownym remoncie 
Dziś i dni następnych! 
Frapujący film o awanturniezej, 
pełnej romantyzmu ła 


jednego z największyci. uwodzi- 
cieli Wielkiego Garricka p. t. 


PRZYGODA 
pod PARYŻEM 


Reż. MERVYN LE ROY 
W rolach głównych: 


Olivia de Havilland 
i Brien Aherne 


Nad program: 
Tygodnik oraz kronika 


oi 54 gr. 


Ceny miejse na 
wszystkie seanse 


Nr. 217 


Walka na bagnety o (za 


(Dokończenie) 
że ogólne straty wynosza 450 0- 
sób. . 
Straty sowieckie, według ob- 
liczeń japońskich, wynoszą 1500 
ludzi. Oddziały japońskie znisz- 
czyły w tym ezasie 100 czołgów 
i samochodów pancernych oraz 
strąciły 6 samolotów  sowiec- 
kich, z czego 2 w Korei. 


Bombardowanie Keiko 


Agencja Domei donosi: Sowiec- 
kie eskadry powietrzne w ponie 
działek rano wykazywały słabą 
działalność; ograniczając się do 
lotów demonstracyjnych. Ale 
wkrótce po godzinie 15-ej (czas 
lokalny) 20 samolotów sowiec- 
kich ponownie przeleciało po- 
nad granicą koreańską i ZBOM- 
BARDOWAŁO KEIKO NA PO- 
ŁUDNIOWYM BRZEGU RZE- 
KI TIUMEN, w miejscu położo- 
nym 0 30 kim. od ujścia. Szkody 


wyrzadzone przez bomby sowiec|rii i samolotów sowieckich, ja- ły bombami wioski Kogi i Kozo 
północno - 


kie. są minimalne. 


9.VIII.-- „GŁOS PORANNY” 


pońskie eskadry powietrzne w 


dalszym ciągu nie biorą udziału | koreańskiej. 


— 193% 


na linii kolejowej 


Zabity zosłał po- 


TOKIO, 8 sierpnia. (PAT.) —|w akcji, by nie rozszerzać i nie |mocnik naczelnika stacji i jesz- 


Agencja Domei donosi, iż, po-| zaostrzać kontliktu. 


mimo bezustannej akeji artyle-|sowieckie dnia 6 b. m. obrzuci- 


Pierwszy sowiecki komunikat 


z placu boju ma Dalekim Wschodzie 


„Kurier Warszawski* dono- 
si; 

W konflikcie sowiecko - ja- 
pońskim w ciągu ostałnich 24 
godzin nastąpiło ponowne za0- 
strzenie. Wczoraj wydany zo- 
stał pierwszy raz krótki komn- 
nikat sztabu pierwszej armii 
kraju przymorskiego o sytuacji 
na froncie, Komunikat ten po- 
siada następujące brzmienie: 

Japonia wszczęła działa- 
nia wojenne z Sowietami. 
Wojska sowieckie. wspoma 


gane działaniem artylerii. 
przystąpiły do akcji, mają- 
cej na celu usunięcie od- 

, działów japońskich z tery- 
torium Z. S. S. R. Lotnictwo 
sowieckie brało wybitny u- 
dział w oczyszczaniu tere- 
nów z oddziałów  japoń- 
skich. Wojska sowieckie za 
jęły wszystkie niezbędne 

punkty strategiczne. 

Komunikat ten ogłoszony za 
stał przez całą prasę sowiecką 
oraz podany był do wiadomo- 


Samoloty | cze jeden urzędnik kolejowy. 


Około 12-tu domów prywat- 


Ści przez wszystkie radiostacje 
Z. S. S. R. Sam fakt wydania 
komunikatu sytuacyjnego przez 
sztab Į armii kraju przymor- 
skiego świadczy, iż sowieckie 
siły zbrojne na Dalekim Wscho 
dzie zreorganizowane zostały 
w ostałnich czasach w ten.spo- 
sób, że nad granicami Korei i 
Mandżukuo utworzono kilka 
armii sowieckich, nad którymi 
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nych w Koza spłonęło, a sama 


po powtarzających się 
bombardowaniaech 
została cnikowi- 


wioska 
sowieckich 
powietrznych, 
cie zniszczona. 

W południe w niedzielę dwa 
samoloty sowieckie zaatakowa- 
ły Keiko na południowym brze- 
gu rzeki Tumen, ostrzeliwując z 
karabinów maszynowych różne 
dzielnice miasta, w którym znaj- 
dowało się w tym czasie wielu 
korespondentów dzienników. — 
Wobec powtarzających się na- 
lotów sowieckich, rozkazano 
wszystkim mieszkańcom wraz z 
korespondentami opuścić mia- 
sto. O godz. 14-ej w niedzielę 20 
samolotów sowieckich ponow- 
nie bombardowało Keiko. — 


Na miasto spadł grad bomb. 
Z:hity one jednakże tylko 2-ch 
mieszkańcóów. Mniej więcej w 
tym samym czasie sowieckie sa- 


naczelne dowództwo sprawuje | moloty bombardowały linię ko- 


marsz. Bliicher. 


Huk dział nie przeszkadza dyplome 


lejową somiędzy Agochi i Sei- 
kaku w północnej Korei. 


Druga rozmowa amb. $zigemitsu z ministrem Litwinowem 
Sowiety zarzuczja Japonii sprowokowanie zajścia 
do przyjęcia tylko pod warun-| powiednią przestrzenią tak, by|się w obrębie linii granieznej, 


TOKIO. 8 8. (PAT). Japoń- 
skie ministerstwo spraw zagra- 
nieznych ogłosiło streszczenie 


drugiej rozmowy pomiędzy am | py“ 


basadorem Szigermitsu a komi- 
sarzem ludowym spr. zagr. Li- 
twinowem na temat Czangku- 
feng, Rozmowa ta odbyła się 
w niedzielę o godz. 17,30 w Mo 
skwie i trwała 3 godziny. 

SIreszczenie to brzmi, jak na 
stopuje: 

LITWINÓW OŚWIADCZYŁ: 
„Wojska japońskie już wycota 
lv się poza granicę w nastęn- 
stwie alaku wojsk sowieckich. 
Jeżeli japeńczycy przerwą o- 
«ień artyleryjski, wojska so- 
wieckie postąpią w podobny 
<iosób*. 

SZIGEMITSU ODPOWIE- 
DZIAŁ: „Wojska japońskie bro 
nią jedynie granicy i nigdy nie 
pPrzystępowały do ofensywy: 
Dlatego wstrzymanie natarcia 
przez wojska sowieckie stano- 
wi warunek sine qua ron. Pro 
venuje, by sprawa była prze- 
kazma pokojowym  rokowa- 
niom, poprzedzonym przez zgo 
dę na wsirzymanie wrogich 
działań z utrzymaniem status 
quo oraz załatwieniem sprawy 
ponownego wytyczenie grani 
as 
LITWINOW: „Nie moge 0- 
hiceać, iż wrogie działania bę: 
dą przerwane, dopóki japońsey 
żołnierze będa pozostawali w2- 
wnąfrz linii granicznej, wskaza 
nej na mapie, załączonej do 


traktatu w Chunczung. Ponow-|Varów koło miejscowości 


kiem, iż będzie dokonane na 
podstawie wspomnianej ma- 


SZIGEMITSU: „Przerwanie 
wrogich działań jest warun- 
kiem sine qua non, poprzedza- 
jacym wytyczenie granicy. PO- 
siada pan informacje, iż nie 


ma żołnierzy japońskich na Sso-| n 


wieckim terytorium, wobec cze 
go przypiiszczam, iż nie zgłosi 
pan sprzeciwu przeciwko u- 


trzymaniu status quo. Proponu 


ję więc ntrzymanie status "no. 
Ohie armie były rozdzielone ad 


sporny obszar znajdował się w 
warunkach pokojowych, p2- 
zwałających na przeprowadze- 
nie wytyczenia granicy w poko 
jowej atmosierze. Proponuję, 
by przedstawiciele obu armii 
wszczeli rokowania w sprawie 
zaprzestania kroków wojen- 


ych“. 

LITWINOW: „Zaprzestanie 
działań wrogich musi być uwa 
runkowane przywróceniem sta 
tus quo ante z dn. 29 zeszłego 
miesiąca, tak by ani jeden żoł- 
nierz japoński nie znajdował 


wskazanej na mapie, załączoe- 
nej do traktatu w Chunczung*. 

SZIGEMITSU: *Incydent za- 
czął się 11 zeszłego miesiąca. 
kiedy wojska sowieckie zajęły 
wzgórze Czangkufeng. Dlatego 
najrozsądniejszą propozycją 
jest przywrócenie stalus quo 
ante z przed dnia 11 zeszłego 
miesiąca”. 

„Japonia uczyniła jak naj- 
bardziej pojednawcze i rozsą- 
dne propozycje. Trudno mi jest 
pogodzić  podkreślane wielo- 
krotnie przez pana życzenie pn 


Uzbrojona bojówka endecka 


nie dopuszczała do zebrania młodzieży ozonowej 


TOMASZÓW MAZ. 8 8. (Pat). | 
Na mające się odbyć w dn. 7 b, 
m. organizacyjne zebranie Z. 
M.P. przybyła uzbrojona w la 
ski, pręty i kasiety grupa ezton 
ków Stronnictwa Narodowego i | 


ulokowawszy się w pobliżu do- 
mu. w którym odbyć się miało 
zebranie — nie dopuściła do te 
go zebrania. 

Jednostki bardziej impulsyw 
ne z obu stron dążyły do star- 


cia, jednakże dzięki postawie 
komendy Z., M. P.. do bójki nie 
doszłg i po słownych pogróż- 
kach ©bydwie grupy rozeszły 
się w przeciwnych  kierun- 
kach. 


Straszna kalasiróla samochodowa 


Bolsiei ańtache prasowy w Pradze ciężko 
ranny — jego towarzyszka zabiła 


PRAGA. 5 8. (PAT). W nie- 
dzielę na drodze do Karlovych 
Bu- 


ne wytyczenie granicy byłobylchau uległ katastrofie samoch? 


WEW TEN 7EETZTR ATZ YE TE ZWYWERETNIKICY | 


Medalion z podobizną Szałaszi'eg0 


pieniądzem obiegowym wśród hitlerowców 
węgierskich 


BUDAPESZT, 8 8. (PAT). = 


Do wiadomości policji buda: 
peszteńskiej doszło, że byli 
członkowie rozwiazanej partii 


narodowo - socjalistycznej Sza- 


Maruszeczko zawisł 
na szubienicy 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telcfonsie: 

Wezoraj na podwórzu więzienta 
mokotowskiczo wykonano wyrok 
śmierci przez powieszenie ua 0Sa- 
bie słynnego bandyty Marnszeczki 


lasziego posiuqują wię między 


soba brązowym: medalionem z 
podobizną Szalaszicgo jako 
pieniądzem obiegowym. 


Na medalionie tym znajduje 
się z jednej strony wizerunek 
Szalasziego otoczony napisem 
„Franciszek Szalaszi*, z 
giej strony — księga, na której 
widnieje znak partii Szalaszi'e- 


dowej attache przsowy poscei-| 
stwa R. P. w Pradze p. Kazi- 
mierz Wierzbiański. 


Samochód. którym jechał p. 
Wierzbiański. zderzył się na o- 
strym zakręcie z jadącym zZ 
przeciwnej strony sämocho- 
dem - karawanem. 


Na skutek zderzenia mały 
wóz p. Wierzbiańskiego zarzu- 
cit i wpadł do rowu do góry ko 
tami. Jadąca z p. Wierzbiań- 
skim pani została wyrzacoóna z 
wozu i poniosła śmiepć na miej 
seu, P. Wierzbiański ułegł zła- 
snanin podstawy czaszki i w 
bardzo ciężkim stanie został 
przewieziony karetką pogoto- 
wia do szpitala w Karlovych 


dra-| Vąrach. 


Na miejsce katastrofy udał 


go. Rewizja w lokalu partii u-| się poseł R. P, Papee. P. Wierz 


iawniła kilka tysięcy takich me 
dalionów. W sprawie tej wszczę 
ta energiczne śledztwo, 


biański w obecności posła Pa- 


lacji lekarzy, stan p. Wierz- 
biańskiego bardzo groźny. nie 
jest jednak beznadziejny. 


e — r eee 


ŘS. 


: T. W komunikacie m. fn. 


kojowege załatwienia ineyden- 
tu z negatywnym stosunkiem, 
jaki pan wykazuje wobec no- 
wych propozycyj japońskich". 

Sowiecka ageneja „Tass“ o- 
głosiła na temat rokowań ko- 
munikat, powtórzony przez P. 


czytamy, że dnia 7 b. m. amba 
sador japoński w Moskwie Sei 
gemitsu odwiedził ponownie LI 
twinowa, który pr 

złożoną przed kilku dniami 
przez ambasadora propozycję 
zaniechania działań wojen- 
nych, jednakowoż nazajutrz po 
tej propozycji ATAKI JAPOŃ- 
SKIE NA TERYTORIUM SO- 
WIECKIE — według Litwino- 
wa — POWTÓRZYŁY się. 

Na uwagę tę ambasador ga- 
znaczył, że wojska japońskie 
zajmują jedynie stanowisko ©- 
bronne i mają za zadanie obro- 
nę terytorium mandżurskiego. 
na co Litwinow odparł, że nikl 
nie atakował i nie miał zamia- 
ru atakować terytorium japoń- 
skiego. 

W dalszym przebiegu rozmó 
wy Szigemitsu oświadczył, że 
celem jego wizyty jest powłó- 
rzenie propozycji o zanjzćnha- 
niu wrogich działań wojsk obu 
stron, które powinny pozostać 
na tych stanowiskach, na ja- 
kich zastanie je układ, po 
czym będzie można przystąpić 


|do powołania komisji, złożonej 


z przedstawicieli Związku So- 
wieckiego i Mandżukuo przy w 
dziale japończyków dia okre- 


| ślenia granicy. 


Oszust, fałszerz i złodziej 


wiceszefem policji brazylijskiej 


BUENOS AIRES, 8 8. (PAT). 
Donoszą z La Paz, że dekretem 
rządu boliwijskiego został ska- 
zany na natychmiastowe wyda 
lenic z granie państwa obywa- 


tel niemiecki Ernst Fieisch- 
man, margy pod nazwiskiem 
tio Berg, który wstąpiwszy 


do policji śledczej, zdołał dojść 
do stanowiska wiceszefa. 


Otto Berg. który cieszył się 
sławą znakomitego wywiadow- 
cy w wykrywaniu spisków 
przeciw naruszenit porządku 


zaskarbienia sobie zauianią i 
łask władzy wykonawczej, osta 
tnig zaś oskarżył kilku mini- 
strów jako przywódców ujpoz0- 
reowanych przez siebie spisków 
przeciw rządowi. 


Po wykryciu tych machina- 
cji władze boliwijskie zaintere 
sowały się bliżej jego osobą i 
— jak stwierdzono na podsta- 
wie dochodzenia — Otto Berg 
vel Ernst Fleischman jest groż 
nym przestępcą, karanym kil- 
kakrotnie w Niemczech za po- 


pee ua chwilę odzyskał przy-| pabliezn., nupozorowywał kon-. pełnione tam oszustwa, fałszer 
tomność. Według dzisiejszej rej spiracje przeciw rządowi celem ' stwa i kradzieże, 
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Pogrzeb najstarszego | 
oficera I Brygady 


Warszawski koresp. „Głosu P9- 
tannego” telefonuje: 

Wczoraj odbył się w Warszawie 
dogrzeb najstarszego trontowego 
oficera I Brygady Jakuba Kanar- 
ka. 

Nad mogiłą przemawiał w imie 
niu Zw. Legionistów mjr, Rachmań- 
ski, a w imieniu Zw. Kombatantów 
żydów kpt. Marek Lau 


Rozjuszony lew 
poranił dozorcę 


BERLIN. 8 8. (PAT). Wezo- 
raj w czasie, gdy dozorca wę: 
drownego zwierzyńca sprzątał 
klatki zwierząt, lew zdołał wyr 
wać się z zamknięcia. 


Dozorea usiłował zapędzić 
zwierzę z powrotem do klatki, 
lew jednak rzucił się na dozor 
cę, raniąc go dotkliwie. 


Na pomoc napadniętemu po- 
spieszył policjant, który cel- 
nym strzałem zabił rozjuszone 
krwią zwierzę. 


| 


Cały dowóz produktów podlegać będzie ścisłej kontroli 


WIEDEŃ, 8.8. (PAT: — Wiadze | 
partyjne wprowadziły obecnie da- 
leko idące zarządzenia, dotyczące 


środków żywności na targach wie- 
deńskich. 
Odtąd cały dowóz produktów 


podlegać 


będzie skontyngentowa: | powstaną 


odpowiednie centrale, 


niu, a wszyscy handlarze na tar-| przez które przechodzić będzie ca- 
gach stać będą pod kontrolą władz, | ty dowóz żywności do Wiednia, 


Po lekarzach- denlyści | adwokaci 


padną ofiarą eksterminacyjnych zarządzeń w Rzeszy 


lekarzy-denstystów nastąpi przed 5| sierpnia opuścić swe mieszkania, 


BER: IN, 8.8. (ŻAT) — Niszczący 
charakter ostatniego dekretu o ie- 
karzach żydowskich w Niemczech, 
który zburzył egzystencję 7000 ro- 
dzin, wywarł ogromnie ciężkie wra- 
żenie i spotęgował jeszcze przygnę: 
bienie wśród żydów niemieckich, 

Depresja ogarnęła szczególnie 
2700 adwokatów i 1000 żydowskich 
lekarzy dentystów, praktukujących 
jeszcze w Niemczech, którym gro- 
zi ten sam los co żydowskim leka- 
zom. 

W pewnych kołach przypuszcza- 
ją. że pozbawienie prawa praktyki 


Chmura oberwała się 


zalewając ulice Stuttgartu 


STUTTGART, 8.8. (PAT) — 
Wczoraj wieczorem przeszła mad 
Stuttgartem gwałtowna burza, po- 
łączona z oberwaniem się chmury. 
W krótkim czasie większość ulic 
podobna była do wartkich strumie- 


— 


ni, Siła prądu była tak wielka, że 
porywała ludzi i wozy. W niektó- 
rych miejscach woda sięgała półto- 
ra metra, Było to naiwiększe od 


października, 

Prasa nazistyczna usiluje p» 
maniejszyć znaczenie dekretu prze 
ciwko żydowskim lekarzom. Kores- 
pcndenci zagraniczni inspirowani 
są z źrysleł nazistycznych w tym 
sensie, że izba lekarska gotowa jest 
przyjść z pomocą lekarzom:żydom 
wypartym obecnie z zawodu na 
drodze „kursów _ przeszkolenio- 
wych”. Prasa niemiecka tie notuje 
jednak tych wiadomości, które są 
też calkowicie nieznane żydowskim 
kcłom lekarskim. 

W kołach żydowskich przypusz- 
czają, że welkie szpitale żydowskie 
w Berlinie i w Frankfurcie oraz 
może jeszcze w dwuch większych 
miastach bedą mogły prawdopodob 
nie koatynuować prace z udziałem 
cteenego personelu lekarskiego. 
Znikoma liczba lekerzy - żydów u- 
zyska może śmieszną emeryturę 
90 marek miesięcznie. Lekarze-ży- 


reku 1906 oberwanie się chmury, | dzi utracili nie tylko prawo prak- 


jakie przeżył Stuttgart. 


| 


tyki, 


Rozpaceliwa sytuacja żydowskich 
lekarzy tworzy trudny problem dla 
żydowskich organizacji pomocy. 
Wielu lekarzy jest już zbyt w po- 
deszłym wieku, aby emigrować, 

Młcdsi lskacze już przed tym w 
znacznej mirze zdołali opuścić 
niemcy. 


Burzenie synagóg 

BERLIN, 8.8. (ŻAT) — Po zini- 
rzeniu wielkiej synagogi w Noryw- 
berdze stało się wiadomy!t. że po- 
dcbny los spotka synagogę w Kai 
serlauterr W tym wypadku krok 
ten motywowany jest tym, że 
„wschodnia architektura synagogi 
koliduje z otoczeniem”. Licząc rów 
nież synagogę w Monachium w Os- 
tatnim okresie zburzono w Nien. 
czech już trzy synagogi. 


Równosześnie ograniczono liczbą 
handlarzy. 

tzeźnicy otrzymają ad dziś spe- 
ejalne karty, na mocy których przy 
dzielać im się będzie w rzeźni miej- 
skiej zarówno towar żywy, jak i be 
kony. 

Celem tych zarządzeń jest odpo- 
wiedni rozdział środków żywności, 
jak również zapobieżenie paskar 
stwu i zakupywaniu na zapas, 


Znów wybryki 


antysemickie 
PRAGA, 88. (ŻAT) — Wedlug 
wiadoruości, które nadchodzą £ 


Wiednia po otwarciu wystawy .,Wie 
czny żyd”, codziennie dochodzi tam 
do wykroczeń antyżydowskich. 
Policja nakazała żydom, aby po 
§ wieczór niz ukązy wali się ua La. 
ajtoldstadt. e. 
WIEDEŃ. 8,8, (PAT) — Ukaza: 
ło sie zarządzenie, w myśl które- 
go żydzi nie będą mogli być za- 
rządcanii domów, jak również nie 
bedzie im wolno przeprowadzać ja- 
kichkolwiek transakcji lub udzielać 
nawet porad w sprawzch dotyczą- 


BERLIN, 8.8, (ŻAT) — Jak ko-, cych administracji kamienicami, 


munikują prócz synagogi norym- 
berskiej ulegnie zburzenin również 


budynek gminy żydowskiej w No- 


zmuszeni są też z dniem E rymkerdze. 


w kawiarniach i hotelach odwiedzanych przez żydów 


GDAŃSK, 88. (ŻAT) — W związ 
ku z masowymi rewizjami w hote- 
łach i kawiarniach żydowskich w 
Gdańsku, podawane są następujące 
szczegóły: : 

Kilka oddziałów policji gdańskiej 
równccześnie przeprowadziło rewi- 
zję w żydowskich kawiarniach, re- 
stauracjach, pensjonatach i hote- 
tach, 

Jeden z oddziałów zgłosił się do 
restauracji Szariera przy Pfeffer- 
statt, gdzie przeważnie uczęszczają 
żydzi z Polski. Drugi oddział prze. 
prowadził rewizję w restauracji 
„Union” przy Langgasse, trzeci w 
cukierni Jacoba i czwarty oddział w 
garkuchni Goldberga przy Tobias- 
gasse. Podczas rewizji zatrzymano 
tylko kilka osób, posiadających sta 
re paszporty, 

Późnym wieczorem grupa poli- 
ciantów przeprowadziła rewizję w 
kawiarni „Elite”, gdzie aresztowa- 
no b. posła socjalistycznego Folks- 
tagu p. Ean oraz pewnego żyda. 
Następnie przeprowadzono rewizję 
w kawiarni „Conti“ oraz w hoteli- 


| mocienanetn oi c 0) 


na obchód „Czynu chłopskiego“ w Muninie 


Warszawski koresp, „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 

Donosiliśmy w ubiegła niedzielę, 
że zarządowi powiatowemu Stron- 
nictwa Ludowego w Jarosławiu od- 
mówiono pozwolenia na obchód 
„czynu chłopskiego” w Muninie w 
dniu 15 sierpnia, Odmowę tę wczo- 
raj zakomunikował starosta Kocuł 
na piśmie, wraz z obszernym uza- 
sadnieniem, w którym pisze: 

„Nie udzielam zezwolenia na 
odbycie w dniu 15 sierpnia zbio- 
rek w gromach, pochodów do 
Jaroslawia, pochodu z rynku do 
kościoła w Jarosławiu i z koś- 
cioła do gromady Munin, zgroma- 
dzenia publicznego w Muninie, a 
powodem zakazu jest niedopusz- 
czalność według ustawy o zgro- 
madzeniach, z uwagi na to. że od 
miejsca zbiórek jest mniejsza od- 
ległość niż pół kilometra od ko-! 


. 


jgu 14 dni. Decyzja starosty i jej 


kach żydowskich na  Pfefferstatt 


Tegoż wieczoru policja przepro 


w sklepie śledzi Furmańskiego. Acz 


Zrewidowano też hotel „Continental | wadziła rewizję w Sopotach. w ho- | kclwiek nic podejrzanego nie zna- 


La przeciwko dworca. Również tu | telu „Savoy“ w prywatnym miesz- | lcziono, pulicja aresztowała 
niejakicgo Reismana oraz | żydów. 


nic nie znaleziono. 


kaniu 


kilku 


Lord Duff Cooper w Gdyni 


Minister Beck podejmował szefa admiralicji brytyjskiej obiadem 


GDYNIA, 8 8. (PAT). Dziś o 
godz. 17 min. 20 wszedł do por 
tu w Gdyni jacht „Enchan- 
tress“, na którego pokładzie 
przybył pierwszy lord admirali 
cji brytyjskiej Duff Cooper z 
towarzyszącymi mu osobami. 


Jacht „Enchantress“ został 
powitany przez jednostkę pol- 
skiej floty wojennej honorami 
wojskowymi. Na spotkanie 
pierwszego rda admiralicji 
przybył dowódca floty kontr- 
admirał Unrug, zastępujący o- 
becnie szefa kierownictwa ma- 


szar i obiektów wojskowych. Na 

zgromadzenie publiczne w Muni- 

nie nie pozwalam, gdyż zagrozi- 
łoby to spokojowi i porząakowi 
publicznemu”, 

Jednocześnie starosta Kocuł zo- 
stawi! bez rozpatrzenia wszystkie 
inne zgłoszenia ludowców © rozpa- 
lenie ogni sobótkowych, © urządze- 
nie apelu poległych w przeddzień 
święta, uważając, że każda z tych 
spraw winna być załatwiona oddziel 
nie na mocy poszczególnych podań. 
Na wzniesienie krzyża-pomnika we- 
dług wyjaśnienia starosty potrzeb- 
ne jest zezwolenie województwa, 

Od decyzji starosty przysługuje 
zainteresowanym odwołanie w cią- 


motywy wywowały wśród ludności 
powiatu jarosiawskiego duże wra- 
żenie 


| 


rynarki wojennej. 

Dziś p. min. spraw zagranicz 
nych Józef Beck, bawiąev obec 
nie na wybrzeżu. wydał obiad 
dla pierwszego lorda admirali- 
cji brytyjskiej Duff Coopera. 


W obiedzie wzieli udział ze 


strony angielskiej: lord Coo- 
per. lady Paget, wicehrabia 
Gage z małżonką, kpt. marynar 


ki Tronbridge, członek izby 
gmin Bracken, komandor 
Frend, komandor por. 'Thomp- 
son. ze strony polskiej; żona 
dyrektora gabinetu ministra 
spraw zagranicznych p. Łubień 
ska, dowódca floty admirał 
z c 
aa ZA TEODORA 
Samobójstwo 

brytyjskiego generała 

LONDYN. 8 8. (Tel. wł). — 
Wczoraj rano znaleziono bez 
życia z raną od kuli rewolwe- 
rowej w głowie emerytowane- 
go generała Philipa Patricka 
Evetyna de Berry, który popel 
nił samobójstwo w swej włas- 
nej rezydencji. 


„Queen Mary" zdobył 
błękitną wstęgę Atlantyku 


NOWY JORK, 8 8. (Tel. wł.). 
Angielski parowiec transatlan- 
tycki „Queen Mary“ zdobył w 
czasie ostatniego swego przyjaz 
du do Nowego Jorku błękitną 
wstęgę, należącą od zeszłego 
roku do francuskiego parowca 
„Normandie“, 


k 
a a RO O ZO Z 


Unrug, dowódca okrętu R. P. 
„Wicher“ komandor ppor. de 
Walden z małżonką, komandor 
ppor. Gintowt * Dziewałtowski 
z małżonką, poseł R. P. w Bu- 
dapeszcie Orłowski, por. ma- 
rynarki Kowalski. 


Gestapo przy iożu 
b. miń:stra 

WIEDEŃ, 8.8. (Tel. wł.) — były 
minister rządu austriackiego dr, 
Resch, członek partii chrześcijań- 
sko-sprłesznej, ciężko zackhorowzł 
Przy łożu jego Gestapo postawiła 
pesterunck, i oskarża chorego 0 za- 
miar wywiezisnia majątku  zagra- 
rice 


Zgonojta dr. Kteinlerera 

Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego“ telefonuje: 

W Otwocku zmarł ojciec dra 
Edwarda Klzinierera, dziennikarza 
żydcwskiago, który został ostatnio 
wysiedlony z Rzymu. Pod wpły* 
wem tej wiadomości staruszek roz- 
chorował się ze zmartwienią i 
zmarł. 


40 tysiecy podań 

WIEDEŃ, 8 8. (PAT). Slaly- 
styka urzędowa wykazuje, że 
dotychczas wpłynęło do wiedeń 
skiego urzędu paszportowego 
40 tysięcy podań żydów o u- 
udzielenie zezwolenia na wy- 
jazd. Z tego załatwiono doiych- 
czas 80 tysięcy. 


Kontrtorpedowce francuskie 


z wizytą 
GDYNIA, 88. (PAT) — Dziś o 
godz. 8 rano przybyły do Gdyni 
pod dowództwem komendanta woj- 
skewej morskiej szkoły w Bresż 
komandora Bornonin trzy kontz- 
torpedowce francuskie, „Jaguar”, 
„Chacał” i „Leopard”, mając na po- 
kładzie ucznićw szkoły morskiej, 
Na spotxanie kontrtorpedowców 
francnskich wyjechali na holowni- 
ku .„Lew' łąsznikowi oficerowie 
komplementacyjni oraz attache mor 
ski Francji Gruillot 
Wchodząc do portu, zespół fran- 
cuski oddał salut 21 strzałów, na 
ec odgewiedział O. R. P. „Bałtyk”. ) 


4 


w Gdyni f 
Następnie zaspół francuski oddał 
salut proporezykowi dowódcy iln- 
ty. a ©. R, P. „Baltyk*” oddał rów- 
nież 14 strzałów. 

U godzinie 9-cj okręty fiancu- 
skie stanęły w basenie Prezydenta, 
na brzegach którego zgromadziła 
się licznie publiczność, witając goś- 
ci francnskich, 

W godzinach przedpofudniowych 
dowódca zespołu francuskiego zio- 
ży wizytę dowódcy ilotv na Oksy- 
win, komisarzowi rządu miasta 
Gdyni, koasulowi francuskiemu w 
(dyni, po czym nasiapią rewizyty. 


Śmierć pod kołami tramwaju 


Tragiczny wypadek na Piacu Reymonta 


Wczoraj w godzinach  popołua- 
niowych na Placu Reymonta wyda 
rzył się tragiczny wypadek. W pe- 
wnej chwili jakiś mężczyzna usilo- 
wał przebiec przed rvszającym a- 
kurat z przystanku tramwojem, gat) 
knął się jednak ra szynach i dostał 
się pod koła tramwaju, które obcię- 


ły mu nogi i zmasakrowały głowę. 

Przed przybyciem zaałarniewane 
go pogotowia nieszczęśliwy zmar. 

Przy zabitym znaleziono doku- 
senty z których wynikało, że na- 
zywa się on Jan Mulatowski, ma 
lat 45 i z zawodu jest majstrew. 
mularskim. 


lapisjcie sie na członków L 0. P. P 


Nr. 217 


P. marsz. Pilsudska 
na wybrzeżu 


GDYNIA, 8 8. (Tel. wł.). 
W dniu 14 b m. odbędą się na 
wybrzeżu dwie uroczystości Ro 
dziny Wojskowej: poświęcenie 
domu Rodziny w Pucku oraz 
przedszkola na Helu. Na uro- 
czystości te przybędzie w sobo 
tę, 13 b. m. do Gdyni p. mar- 
szałkowa Piłsudska, jako prze- 
wodnicząca Rodziny Wojsko- 
wej. P, Marszałkowej towarzy- 
szyć będzie jej córeczka Wan- 
da. 


Zgon sekretarza 


p. premiera Składkow= 
skiego 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nego“ telefonuje: 


W, Warszawie zmarł w 33-im 
roku życia osobisty sekretarz p, 
premiera Składkowskiego, radca 
min. spraw wewnętrznych, Wa- 
lery Kozakowski. 


Zgon nastąpił po kilkudnio- 
wej chorobie skutkiem zakaże- 
nia krwi, po wyrwaniu zęba, 


Majątki bez właścicieli 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nego“ telefonuje: 


Sądy województw wileńskie- 
go i poleskiego ogłosiły wczoraj 
wykaz majątków i nieruchómo- 
ści, do których, pomimo kilka- 
krotnych wezwań, nikt nie zgło- 
sił praw do własności. Mająt- 
ków takich w tych 2 wojewódz- 
twach jest 469, wartości dwu- 
dziestu kilku milionów zł. 


100 tys. zł. kaucji 


ofiarowano za dr. Taubego 


Warsz. koresp. „Głosu Poran- 
nega* telefonuje: 


Do prokuratora zgłosiła się w 
dniu wczorajszym p. Robinzon, 
wdowa po słynnym przedsiębior 
cy „królu bekonów*  Robinzo- 
nie i zaofiarowała kaucję w wy- 
sokości 100.000 zł. za aresztowa- 
nego dyrektora przedsiębior- 
stwa „Bacon Export“ na Pomo- 
rzu dr. Taubego. Prośbę tę pro- 
kurator odrzucił. 


9.VIT1. — , 
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Wybuchy bomb w Tyberiadzie 


Bziesięć osób rannych. — Ogloszenie stanu wyjąłtkoweśo 
Auto dyrektora „Lofu” ostrzelane przez arabów 


Wzmocnione patrole 


JEROZOLIMA, 88. (ŻATY — 
W ciągu dnia dzisiejszego dokona- 
no szeregu aktów teroru w róż- 
nych punktach kraju, lecz szcze- 
gólnie zaostrzyła się sytuacją w 
'Tvberiadzie. 

Bomba eksplodowała w nocy na 
rynku warzywnym w Tyberiadzie, 
Jeden arab został ciężko zraniony, 
8 zaś iekko. Tłum aratski przybrał 


konne 


grożną podstawę wobec przechod- 
niów żydów, którzy obrzuceni zo- 
stali kamieniami Zraniony został 
przy tym Zaliaan Goldeweig. 
Druga bomba ekspledowała przed 
gmachem  Anglo-Palestine-Bank w 
'Tyhberiadzie. Eksplozja nie wyrzą- 
dziła szkody. Chłopiec arabski po- 
dejrzany o rzucenie bomby, został 
aresztowany. Trzecią homhę rzuco. 


w Palestynie pilnują bezpieczeństwa na ulicach Haity, 


ro przy ulicy Kinereth ra Starym 
Mieście, gdzie mieszkają przewaz- 
nie arabowie. 

Natychmiast po tym Komisarz 0- 
kręgi wy ogłosił stan wyjątkowy w 
Tyberiadzie, Godzina policyjna o. 
bowiązuje w ciągu 22 godzin ńa do 
bę. 

NOWE OFIARY. 

JEROZOLIMA, 8.8. (ŻATY 


Zderzenie pociągów pod Sochaczewem 


4 robotnice ciężko ranne, 13 osób lżej rannych 


Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
go“ telefonuje: 


Groźna katastrofa kolejowa, 
w wyniku której 17 osób ©d- 
niosło rany, zdarzyła się w nie- 
dzielę o godz. 23,40 na trzecim 
kilometrze kolejki wąsketaoro- 
wej pod Sochaczewem w kie- 


Przechadzki po Jerozolimie i loty nad niespoko|- 
- nymi okolicami 


LONDYN, 8.8. (PAT) — Dwu- 
ćniowa iuspekcja ministra kolonii 
Maleolme Mac Doralda w Palesty- 
nie trzymana była w ścisłej tajent- 
nicy zarówno w Londynie, jak w 
Jerozolimie. 

Decyzja wyjazdn, która powzięta 
została po rozmowia, jaką min. Mac 
Donald odbył w środę z premierem 
tharmhbarlainem, była znana zale- 
dwie kilkunastu osobom. Minister 
chęiał przede wszystkim usłyszeć z 
ust wysokiego komisarza craz na- 
czelnego dowódcy wojsk brytyj- 
skich osenę sytuacji w Palestynie. 

Po odbyciu rozmów oficjalnych 
minister Mac Donald odbył inco- | 


gnito przechadzkę po starej dziel- 
nicy Jerozolimy, następnie zwiedził 
Beileem i jezioro Salomona oraz 
odbył lot nad Gzalileą į Samarią, 
stanowiącymi teren cisgłych dzia: 
łań oddziałów partyzanckich z poza 
Palestyny. 

Prasa angielska zwraca uwagi, 
że obecność ministra Mac Donalda 
na obszarze morza Śródziemnego 
umożliwi mu również przeprowa- 
dzenia rozmów z  kierowniczymi 
władzami na Malcie. Będzie on tam 
rozmawiał na temat nowej konsty- 
tucji Malty, która przewidywać ma 


| utworzenie lokalnego riala ustawo. 


Gawczego. 


Badanie uprawnień do prowadzenia handlu 
w budkach 


W związku 5 niezgodnymi z 
prawdą wiadomościami, jakie 
ukazały się w niektórych dzien- 
nikach, jakoby starostwa grodz- 
kie w porozumieniu z zarządem 
miejskim powzięło zamiar usu- 
nięcia wszystkich budek i kio- 
STOEEEZZKKGEZ | ZOK ROZEWIE ZEE SAKE TA AŻ 7 ORA 


LONDYN, 8,3, (PAT) — W cią:| 
gu ostatnich trzech tygodni wyda- | ych, zastrzeżonych głównie dła | waniu 


sków z miasla ze względu na tła- 
mowanie ruchu, jak również na 
ogólną akcję porządkowania 
miasta, starostwo grodzie łódz- 
kie zawiadamia, że wiadomości 
le są nieprawdziwe. 

Ze strony władz czynione są 
jedynie badania, czy wszyscy 
sprzedający w kioskach ulicz- 


runku Chodakowa, 

Mniejwięcej na 
stacji Trojanów na pociąg 050- 
bowy, prowadzony przez ma- 
szynistę Józefa Olejniczaka z 
Sochaczewa, jadący w kierum- 
ku Sochaczewa, wpadł pociąg 


towarowy, prowadzony przez 
maszynistę Kazimierza Feler- 
skiego. 


Wskulek zderzenia obie loko 
motywy uległy znacznym u- 
szkodzeniom. Wykoleiły się ró 
wnież 4 wagony pociągu 0s0b0 
wego ! kilka wagonów pociągu 
towarowego. 


17 osób uległo poranieniu. 
| przy czym 4 robotnice odniosły 


| cieżkie rany. Poraniony został 


również maszynista pociągu to 
warowego Kazimierz Felerski i 
jego pomocnik. 


Na miejsce wypadku przyby 
ła pomoc z Sochaczewa. Ran- 
nych przewieziono do szpitala. 

W kilka godzin po katastro- 
fie przyjechała do Sochaczewa 
| komisja. składająca się z pro- 
kuratora, sędziego śledczego i 
delegatów kolejowych, która 
wszczęła energiczne dochodze- 
nie w celu stwierdzenia przy- 
czyn wypadku. 


Kidnapper 


amerykański 
bawi w Europie 


PRAGA, 8 8. (PAT). „Prager 
Miłtag* donosi, że policja pra- 
|ska otrzymała od policji wie- 
deńskiej zawiadomienie o tym, 
że w Europie środkowej prze” 
bywa od 2 lat kidnapper ame- 
rykański Patrick O'Brien, po- 
dejrzany o współudział w por- 
syna płk. Lindbereha. 


Jak wynika z pierwszych ze- 


wysokósti|znań, prawdopodobnie winę po 


nosi dyżurny ruchu Stefan Ka- 
raś i kierownik pociągu osobo 
wego, który nie zawiadomił So 
chaczewa z poprzedniej stacji 
© wyruszeniu pociągu. 

Jakimś szczęśliwym rafem, 
w katastrofie nikt nie poniósł 
śmierci. 


Niemcy 3, 


26 letni Chaim Goldenberg  ciężku 
zrani ny został przez tererystów, 
gdy wraz z dwoma innymi robotni- 
kami udawał się do pracy w kamie 
niołomach, w pobliżu Giwat Saul. 
Bonka rzucona na pograniczu 
Jaffy i Tel-Awiwu lekko zraniłe 
4letnią dziewczynkę żydowską, 


UPROWADZENIE INŻYNIERA 
I ROBOTNIKÓW. 

JIROZOLIMA, 8.8. (ŻAT) — 
Arabski inżynier i 4 arabskich ro- 
bctników  przeprowadzało dziś in- 
erekcja mostów i dróg, uszkodzo- 
nych przez terorystów. Gdy inży- 
nier wraz z robotnikami znalazł się 
na olszarze niebezpiecznego trój. 
kąta Dżenin — Nablus — Tul-Ka- 
rem, zostali ont otoczeni przez aran 
ską bandę, która uprowadziła ich 
w góry. Wojsko prowadzi akcję 
peścigową, aby uwolnić porwanych 
z rąk terorystów, 


JEROZOLIMA, 88  (ŻAT) 
kSy policyjne idąc za tropem mor- 
derców zastrzelonego w sohotę sier 
żanta brytyjskiego, Willisa, dopro- 
wadziły do pewnego domu we wsi 
Burka. (Gospodarze domu i 12 in- 
nych arabćw aresztowano. 


— 


DYR, „LOTU* wy NIEBEZPIE- 
CZEŃSTWIE. 

IEROZOLIMA, 8.8. — Auto wio- 
zące dyrzktora „hotu“ w Palesty< 
nie i dwuch pilotów, powracających 
z lotniska w Ludd. pod Tel-Awt- 
wem ostrzełiwali teroryści arabscy 
w pobliżu kolonii niemieckiej Wit- 
helma. Kule nikogo nie zraniły. 

Dyrektor „Łotu” zwrócił się de 
polekiege korsula generalnego © 
podjęcie w tej sprawie interwenejł 
u władz palestyńskich. 


Zmarł b. pos. Hausner 


TEL - AVIV, 8 sierpnia (Tel. 
wł.) — W Jerozolimie zmarł w 
64 roku życia b. konsul połski w 
Tel-Avivie, b. poseł na sejm dr. 
Bernard Hausner. 


Dr. Hausner brał czynny W- 


[dział w życiu społecznym. 


Bolskka 25 


Jak wyglądała dotąd umowa filmowa 


Warsz. koresp. ..Głosu Poran- 
nego“ telefonuje: 

W najbliższych dniach rozpo- 
czną się rokowania o nową umo 
wę filmową polsko - niemiecką 
z rozszerzeniem jej na Austrię. 
z którą dotychczas istniała osob 


ina umowa. Według dotychczaso- 
wej umowy polsko - niemieckiej 
[niemcy zakupywali w Polsce 3 
do 4 filmów rocznie, a Polska 
| sprowadzała z Niemiec od 20 do 
25 filmów rocznie. 


Nieznany los 3 pilotów 


którzy iądowali przymusowo na terenie Z.S.RJR. 


WARSZAWA, 8.8 (PAT) — 
Dnia 26 czerwca r. b trzech szy- 
huwcowych pilotów-studentów poa 
czas odbywania lotów treninga- 
wych natrafiło na burzę, która za- 
piosfa ich w strone granicy polsko- 
sowieckiej i zmusiła do lądowania 
na te'enie ZSRR. 

Mimo usilnych starań przedstawi- 
cieli polskich władz granicznych, 
działających zgodnie z korweneją 
z dnia 3. 6. 1933 r., dotychczas nie 
udało się uzyskać najogómiejszej 


Najpiękniejszy romans najpiękniej- 
szej pary filmowej: Luizy Rainer i 
Wiliama Powella to jch ostaini, słyn- 
ny film „Maskarada”. 

William Powell gra rolę znanego 


| malarza i donżuana, który pod powło- 


ką cynika i zblazowanego bonvivanta 


rzyło się w Anglii 61 wypadków jnwalidów wojennych, posiada-| O'Brien wviechał z Wiednia i|ńkrywa serce łaknące prawdziwego, 


Heine Medina, z tej liczby 5 Śmier: 
telnych. Trzy wypadki śmierci za-| 


zezwolenia i uprawnienia, 


Ja i 
do prowadzenia 


przysługujące 


zzuajduje się bądź 
wii, bądź na Wegrzech, a naj- 


notowano w jednej tylko miejsco- handlu w tych kioskach i bud-|prawdopodobniej w Czechosło- 


wości Farnhann 


| kach. 


wacji 


w Jnugosła- jSzczerego uczucia. 


Otaczają go kobiety. Uwodzą go sa 
me, zazdrosne o siebie i jego chłód, 

Zdarza się jednak komplikacja. — 
Mąż jednej z pań zapytuje wręcz, czy 


choćby informacji o losie pilotów 7 
ich aparatów. Władze sowieckie 
| wbrew najelementarniejszym zasa- 
dom międzynarodowej kurtuazji do- 
tychczas w całej sprawie zachowi:ją 
viezrozumiałe milczenie. 

Sprawa cała jest tym dziwniej- 
sza, że pomijając cały wypadek tak 
częsty w sporcie, sam wiek trzech 
młodocianych pilotów winien wa- 
runkować pobłażliwe ustosunkowa 
nie da nich- 


eiszy romans 


jjest jej kochankiem, Dla ratowania 
|honorm kobiety podaje zapytany fik 
cyjne nazwisko swej „damy serca“. 

| Okazuje się, że taka pani istnieje 
naprawdę. I oto spotykają się: słynny 


malarz, który pośród tysiąca miłostek 


nie znalazł prawdziwej miłości — i 
Luiza Rainer, młoda, świeża i naiw- 
NA... 
Tak zaczyna się ten piękny romans 
filmowy. 

„Maskarada* już dziś wchodzi ma 
ekran kina „EUROPA*. 


BVI: — .. 


ttus PORANNY“ = 


193% 


Europa w oczach optymisty 


Wszyskie dobre, co się dobrze Kończy 


ta w jednym kierunku, prze-|ra ci płacą! On jeszcze na mnie 


lv. 


Paryż, w sierpniu. 

Naszkicowalismy W po-! 
przedniej korespondencji nie- 
zwykłe umiłowanie przez naród 
Irancuski wolności i wynikają- 
ce z tego poczucie siły każdego| 
oby watela, Daremnie 
kraju szukać autochtonów, cier 
piących na kompleks niższości. 
Nikt nie czuje się przez istnie- 
jące porządki pokrzywdzony w 
sensie jednostkowym. Oczywiś- 
cie walka na tle ekonomicznym 
toczy się tak samo, jak w in- 


nvch krajach, każdy obywatel 


P, Francois Poncet, ambasador 
Francji w Berlinie, otrzymał ostat- 
rio od swego rządu gwiazdę Legii 
Honorowej. Podniesienie do wyso: 
kiej godności „wielkiego oficera” 
francuskiego orderu narodowego 
zawdzięcza swym talentom dyplo- 
natycznym, opartym na takcie i 
świetnej znajomości języka niemiec 
kego;, ta druga cecha jest dość 
rzadka we Francji, gdzie nie mogą 
sobie dać rady z akceniem z za 
Renu. W dzisiejszej naprężonej sy- 
iuacji międzynarodowej, która mu- 
siała przełknąć takie pasztety, jak 
Anschiuss, sprawy hiszpańskie i Su- 
dety, rząd republiki francuskiej za- 
dowolony jest ze swego Berlińskie: 
go przedstawiciela, 

Na jsdnym z ostatnich przyjęć 
korpusu dyplomatycznego przez 
kanelerza Hitlera, ambasador Fran: 
cois Poncet, witający go imieniem 
swych kolegów, zlumiał wszyst- 
kich, przemówił bowiem po nie- 
miecku. Zdumienie było jeszcze wię 
ksze, gdy kanclerz odpowiedział po 
francusku: 

— Bonsoir, monsieur, Fambassa. 
deur, 

P. Francois Poncet był 
dumny z tego wyniku, 

— To lepsze, niž order — powie- 
dzał po tym dọ jednego ze swych 
zautanych. 

Bezwarunkowo, tym więcej, że 
ordery niemieckie nie są obecnie 
cudzoziemcom dawane, 

$ 

Stany Zjednoczone znane były 
jako kraj, gdzie rozwody należały 
do rzeczy całkowicie normalnych, 
«o powodowało, że Stany zajęły nie 
tylko pierwsze miejsce pod wzgłę: 
dem iiości rozwodów, ale wysunę- 
ły się „bszkonkurencyjnie” na- 
przód. 

Wprawdzie w ostatnich latach 
gorączka rozwońowa osłabła, i licz- 
ba rozwodów naogół stale się 
zmniejsza, lecz tym nie mniej je- 
szeze pierwsze miejsce należy do 
Stanów Zjednoczonych, gdyż na sie- 


bardzo 


dem małżeństw przypada jeden 
rozwód. 
$ 
Sąd stanowy w San Francisco 


ma nielada zagadkę do rozwiąza: 
nia. Trudną, lecz nie pozbawioną 
humoru. Oto do San Francisco po- 
wrócił luksusowy jacht z podróży 
naokolo świata. W czasie podróży 
przyszło na świat aż ośmiu nowych 
obywateli. Zarząd linii okrętowej 
zażądał od rodziców wykupienia bi- 
letiów okrętowych dla  naworoii- 
ków. Rodzice kategorycznie od- 
mówili. Sprawa oparła się o sąd 
stanowy. Cais San Francisco ma 
sensację, gdyż va ten temat są czy- 
uione nawet zakłady, a mianowicie, 
kto wygra — rodzice czy zarząd 
linii okrętowej. 


w tymi nowany. 


dąży do poprawy swego bytu. 
Ale każdy ma świadomość, że 
jest pełnym obywatelem, że z 
racji swego wyznania, czy po- 
chodzenia. czy wreszcie prze- 
konań nie może być prześlado- 
wany, lub choćby tylko postpo- 
Tak samo stanowisko 
społeczne nie jest przez nikogo 
odczuwane, jaka podrzędne, 
czy gorsze, Może kilka scenek, 
zaobserwowanych w życiu po- 
wszednim ulicy paryskiej, naj- 
lepiej to zilustruje, A proszę mi 
wierzyć, że scenki takie są na 
porządku dziennym, a przebieg 
ich i zakończenie nigdy nie od- 
biegają znacznie od wydarzeń, 
których byłem naocznym świad 
kiem, a które właśnie chce na- 
szkicować. 


W wagonach kolei podziem- 
nej w godzinach kończenia pra 
cy panuje wielki tłok i o miej- 
sca siedzące jest bardzo trud- 
no. Otóż w takim wagonie „me 
tra“ na jednej ze stacji zwalnia 
się miejsce. Z dwóch stron śpie 
szą, by je zająć, dwie osoby: pa 
ryżanka w balzakowskim wie- 
ku i murzyn. Czarny ma szczęś 
cie i pierwszy dociera do zwol- 
nionego miejsca. Oczywiście 
zajmuje je, jako że zwyczaju 
ustępowania miejsc (wyjątek 
stanowią starcy 1 kobiety z 
dziećmi na ręku) niema. Pary- 
żanka oburza się i w pewnym 
momencie wyrywa jej sie z nie 
nawiścią wyrzucone słowa: 

— Murzyn! 


W tej samej chwili czarny 
zrywa się jak oparzony i wy- 
rzuca potok słów: 


— Jak pani śmie! To jest bez 
czelność! Ja nie jestem murzy- 
nem, ja jestem.. komunistą, o- 
bywatelem francuskim, takim 
samym, jak pani, a może nawet 
lepszym! Zrozumiała pani! Ja 
nie pozwolę sobą ani pogar- 
dzać, ani pomiałać! Ja jestem 
francuzem i komunistą, zrozu- 
miała pani, czy nie! i 


Kobieta nie pozostaje mu dłuż 
na odpowiedzi i wreszcie krzy- 
czy. żeby się uspokoił, bo w 
przeciwnym razie policjant, któ 
ry stoi tam w kącie wagonu, 
nauczy go moresu. Murzyn na 
tą: 

— Moresu mnie nauczy? On 
mnie? Gwiżdżę na niego! Pra- 
wo jest za mną! Ja jestem wol- 
nym obywatelem Francji i ko- 
munistą, a jemu nie radzę się 
wogóle wtrącać, bo ja sobie 
znajdę sprawiedliwość! Też mi 
coś! Policjantem mi będzie gro 
zićl Gwiżdżę, słyszy pani, gwiż 
dżę! 

Jak wam się wydaje. kocha- 
ni Czytelnicy, co się dzieje w 
natłoczonym wagonie? Poli- 
cjant uśmiecha się pod wąsem i 
ani na chwilę nie przerywa czy 
tania gazety, a publiczność, żar 
tując bez przerwy, usiłuje uspo 
koić obie strony. Perswadują 
paryżance, że murzyn mą prze- 
cież rację; a murzynowi — aby 
wreszcie dał spokój, bo prze- 
cież kobieta się tylko uniosła, a 
w gruncie rzeczy nie miała nir 
złego na myśli. Po dwóch mý 
nutach w wagonie panuje z po- 
wrotem spokój. na najbliższej 
stacji murzyn wysiada. a obec- 
ni szarmancko, z figlarnvmi do 
cinkami, ofiarują opróżnione 
miejsce gwałlownej paryżance, 
która zajmuje je, śmiejąc się 
wraz z nimi... 


A teraz inny obrazek. Poli- 
cjanci, którzy kierują ruchem u- 
licznym w ożywionych punk» 
tach Paryża, są, jak wiadomo, 
mistrzami w swoim zawodzie. 
Trzeba raz zobaczyć ten uwie- 
lokrotniony łańcuch samocho- 
dów np. na Rond-Point des 
Champs Elysees, albo w hand- 
lowej dzielnicy na rue Lafay- 
ette, aby zrozumieć, jak dosko- 
nałe opanowanie terenu i sytua 
cji konieczne, jeśli nie ma się 
co chwilę przytrafiać katastro- 
fa, lub nieznośne zahamowanie 
ruchu. Trzeba zatrzymywać au 


puszczać w drugim, a jednocześ 
nie umożliwiać pieszym prze. 
chodzenie przez jezdnię, A jed- 
nak taki policjant na wszystko 
znajduje czas, a pełni swe obo- 
wiązki z uśmiechem na ustach 
i nie przeoczy ani jednej oka- 
zji, aby własnorzceznie przepro- 
wadzić przez jezdnię aa prze- 
ciwległy trotuar małe dziecka, 
lub matkę z wózkiem, czy też 
niedołężnego starca. Jednocześ 
nie nie wolno mu zapominać, 
że przecież wszyscy się Śpieszą, 
że zatrzymany szereg aut trze- 
ba możliwie jak najprędzej puś 
cić w dalszą drogę, a uczynić 
to jednocześnie z zatrzyma- 
niem samochodów, zdążających 
w kierunku pionowym do prze- 
puszczanych. Kilka delikatnych 
swobodnych gestów i cały a- 
parat pracuje ze zdumiewającą 
łatwościa i nrecyzją. Gdy prze- 
trzyma policjant o kilka se- 
kund za długo sznur wozów. na 
tychmiast rozlega się głos dzie 
siątków syren i klaksonów, 
przy którym zwykły śmiertel- 
nik nawet z Łodzi z łatwością 
stracić może głowę. 


Otóż widziałem, jak na ta- 
kim skrzyżowaniu policjant o 
ułamek sekundv za późno dał 
znak zartzymania się szerego- 
wi samQchodów i wskutek tego 
pierwszy z tego szeregu nie zdą 
żył się zatrzymać i wjechał po 
za białą linię, wymalowaną na 
jezdni. Policjant w pierwszej 
sekundzie nie zorientował się, 
że to jego wina w pewnym stop 
niu i krzyknął do wspomniane- 


go kierowcy, nota bene ow 


taksówki: 

— Ej. ty fam, nie możesz n- 
ważać! 

Szofer się zapienił. Otworzył 
drzwiczki swego wozu i zaczął 
wymyślać: 

— Nie daje znaku, a po tym 
ma pretensję! Lepiej siedział- 
byś cicho, jak nie masz pojęcia 
o wykonywaniu roboty, za któ- 


Z N G 


KINO 
„BALACE” 


Wielki sukces! 


Rożkósze upałnych dni 


Tragedia 15-lefniej dziewczyny, którą opanował głód miłości 


„„Pieętmastolatka”” 


W r. gł. nowa gwiazda BONITĄ GRANVILLE 


mowa Organizacja Sjonistyczna w Lodzi 


DZIŚ, we wtorek, dn. 9 bm. punkt. o godz. 9 wiecz. Prezydent Nowej Organizacji Sinaeg 


Włodzimierz Zabotyñński 


przemawia W FiiRarenOEnii. BILETY 


Teatr KAMERALNY paula 


10 występów ulubieńców Łodzi 


bursteina i Liliany LUK 


Cegielniana 27, tel. 112-25 Dziś, we wtorek, o g. 9.30 wiecz. PREMIERĄ 


po raz pierwszy w Łodzi 


„M kon "łebn. nor m'łozt nyt” 


Sala specja!nie wentylowana. 


nabycia w kasie testru Kameralnego 


będzie wrzeszczał! 

Tymczasem minęła chwila 
na przepnszczenie aut z prosto- 
padłego kierunku. Policjant już 
dawno wiedział, że racja jest 
po stronie szofera, wobec cze- 
go uśmiechnął się jedynie i dał 
znak  pałeczką zatrzymanym 
wozom, aby ruszyły. 

— Dalej „dalej, przejeżdżać, 
mie grzebać się—poganiał wszy 
stkich ze swoim przeciwnikiem 
na czele, który oczywiście na- 
tychmiast ruszył, ale jeszcze 
się przez chwilę oglądał, prąc 
naprzód i złorzeczył. ale bez 
specjalnego gniewu. Nikomu 
nie spisano protokułu, ruch nie 
został ani na jedną chwilę 
wstrzymany ponad potrzebę... 

Niech wam się jednak nie wy 
daje, że feu stosunek obywale- 
lą do przedstawicieli porządku 
publicznego ma coś wspólnego 
z brakiem poszanowania dla 
władzy. Na każdym kroku w 
Paryżu zobaczyć można, jak po 
licjant likwiduje awantury, roz 
pędza uienormalne zbiegowi- 
ska, aresztuje winowajców etc. 
Tylko w dzielnieacłi mętów spo 
łecznych może się okazać po- 
trzeba wezwania pomocy. Nor- 
malnie daskonale daje sobie ra 
dę sam, albo przy pomocy prze 
chodniów, którzy w wypad. 
kach słuszności zawsze stają u 
boku przedstawiciela porządku 
publicznego i ułatwiają mu pra 
cę. 

Te przykłady miały jedynie 
pokazać, że obywatel francuski 
czujący się w prawie i mający 
rację, nie obawia się nikogo i 
niczego, a społeczeństwo, które 
się na zasadach tych pełnych 
praw każdego obywatela zorga 
nizowało, jakimś dziwnym in- 
stynktem wiedzione udzieli mu 
zawsze poparcia w opresji, nie 
oglądając się na to, czy to jest 
murzyn, szofer, czy... policjant. 
'Tylko wiele lat pielęgnowania 
prawdziwej wolności i godnoś- 
ci obywatelskiej wszystkich Iu- 
dzi w kraju może wydać takie 
wspaniałe rezultaty harmonij- 
nego, a w każdym razie uregu- 
lowanego współżycia wszys!- 
kich obywateli pod opiekuńczy 
mi skrzydłami urządzeń pań- 


stwowych, stworzonych przez 
obywateli i utrzymywanych 
przez nich dla ich potrze- 


by, wygody i bezpieczeństwa. 

Nie chciałbym być źle zrozu- 
miany. — Nie chciałbym, aby 
mnie posądzono o naiwną chęć 
przeprowadzania analogii Trze 
ba pamiętać, że państwo każde 
składa się z dwóch czynników: 
obywateli i władzy. Obydwa te 
czynniki muszą być do siebie 
dostosowane. Zresztą w każdym 
państwie powstaje taka władza, 
iakiej potrzebują obywatele (wy 
jąwszy oczywiście narzucone 
brutalnie, a przejściowe, jak u- 
czy historia, reżymy gwałtu i u 
cisku), wW kraju np., w którym 
nie wyrobiło się jeszcze wśród 
ohywateli głębokie umiłowanie 
wolności i godności osobistej, 
a jednocześnie zrozumienie i in 
tuicyjne wprost wyczucie roli 
państwa w życiu społeczeń- 
stwa, próba postawienia obywa 
tela i władzy na platformie 
równego z równym musiała by 
się skończyć bałaganem i anar- 
chią. 


Ale dzisiejsza Francja jest 
drogowskazem, w jakim kierun 
ku powinno iść wychowanie o- 
bywateli w państwie, które nie 


DO NABYCIA W KRASIE FILHARMONII chce żyć dniem dzisiejszy m, a- 


le w dziedzinie ustrojowej łą- 
ży do stanu. który może trwać 
wiecznie, jako jedynie zdrowy 


Bilety do |i logiczny. 


Z. Wassercng. 


Konstanty Stanisławski 


Jak już pokrótce donosiliś- 
imy wczoraj, słynny rosyjski 
kierownik teatrów  Konsłanły 
Stanisławski, jeden z założycie 
li „Moskiewskiego Teatru Arty 
stycznego* zmarł w Moskwie 
w 75 roku życia, 

Konstanty Stanisławski, wła- 
ściwie Konstaniy Sergicjewicz 
Aleksiejew, urodził się 18 stycz 
nia 1863 r. w Moskwie. Ojciec 
jego był zamożnym kupcem, 
wiaścicielem przeszło od 100 
lat istniejącej firmy i rosjani- 
nem, matka jego natomiast by 
ła córką rosjanina i francuski, 
niegdyś słynnej aktorki Varley. 
Krew aktorska babki wcześnie 
obudziła się w Stanisławskim. 
Cały swój wolny czas i wszyst- 
kie zaoszczędzone grosze już w 
szkale poświęcił teatrowi. Pó- 
Źniej urządzał przez lata _ pry- 
watne przedstawienia z młody- 
mi ludźmi, którzy wprawdzie 
nic byli aktorami zawodowy- 
mi, ale mogli z takimi rywali- 
rować, 


Założył „Moskiewski Teatr 
Artystyczny”, który wkrótce 
rozwinął się do pierwszej i ton 
nadającej sceny rosyjskiej. Cha 
rakterystycznym dla tego tea- 
fru było dążenie do realizmu i 
prawdy w przedstawieniu oraz 
— żelazna dyscyplina wobec 
aktorów, których indywidualne 
właściwości dyrektor absolut- 
nie naginał na rzecz wspólnego 
zgrania. Największe sukcesy 
zdobył nowo założony teatr wy 
siawieniem sztuk Czechowa. O- | 
siągnięto przy tym jednolitość 
i intensywność nastroju, . czego 
nikt przed Stanisławskim nie 
był w możności osiągnąć, np. w 
„Trzech siostrach, w „Wu- 
faszku Wani“, Obok utworów 
narodowych wystawiano rów- 
nież zagraniczne dzieła drama- 
tvczne, sztuki fbsena, Haupt- 
manna, Maeterlinka. Podczas 
występów zespołu w teatrze w 
Berlinie w 1906 r. reżyseria i 
szluka aktorska Stanisławskie- 
go święciły wielkie tryumfy. 
Mimo tego dokonała się zmia- 
na w jego zapatrywaniach arty 
stycznych. Kryzys skończył się 
tym. że zrezygnował ostatecz- 
nie z realizmu i dał aktorom 
znowu większą swobodę tak, 
że uwydatniał się więcej mo- 
ment indywidualny i psycholo- 
giczny. 


Po wóajnie zjawił się Tairow 
z nowymi ideałami dla rozwo: 
ju sceny rosyjskiej, które CORE 
trują się pożądanego celu 
„rozpętaniu teatru“, Dlatego 
Stanisławski został ze swoim 
teatrem nieco cofnięty. 


W końcu jednak, podczas 
gdy młodsi, jak Meyerhold i 
'Tairow przechodzili okres sil- 


nych wahań. znaczenie i popu- 
larność Stanisławskiego pozo: 
stały niezmienione, ba nawet 
wzrosły, kiedy ekspresjonizm 
doszedł do punktu szczytowe- 
go i zaczął słabnąć. Wynikało 
ło już z wielkich zaszczytów. 
które okazano Stanisławskie- 
mu w 1926 r. w dniu jubileu- 
szu z okazji 30-letniego istnie- 
nia Moskiewskiego Teatru Ar- 
fystycznego*. Zarówno on. jak 
i Niemirowicz - Danczenko, o- 
trzymali od rządu sowieckiego 
dożywołnią honorową pensję. 
Ale także zagranica oc 
mu dowód uznania, m. in. dy- 
rektor Reinhardt wraz z Sona 


łem aktorów mianowali go 
członkiem honorowym ..Deu- 
tsches Theater“, W dniu jego 
70-lclnich urodzin, w styczniu 
1958 r, rząd sowiecki odzna- 
czył go „za zasługi około sztu- 


Ki scenicznej i narybku aktor- 
skiego* orderem Czerwonego 
Sztandaru Pracy. Bardzo cie- 
kawy wgląd w rosyjskie życie 
sceniczne i w własny rozwój 
Stanisławskiego daje opubliko 
wana przez niego książka „Mo 
je życie w szłuce*, 


Nad Berlinem rozszalała się burza, jakiej ludność już dawno nie pamięta, j ; 
Na niektórych ulicach Berlina nie cstało się dosłownie ani jedno drze wo, a ruch uliczny i dostawa prądu ' 
elektycznego były na dłuższy czas przerwane. 


Życie Pearl White 


zmarłej niedawno artysikci filmowej 


Zmarła przed paru dniami ar 
tystka filmowa Pearl White 
królowała na ekranie, kiedy pa 
nowała jeszcze moda wystawia 
nia filmów, rozbitych na po- 
szezególne epizody. Jej własne 
życie również rozbija się na kil 
ka epizodów, nie pozbawionych 
dramatyzmu. 


Epizod pierwszy: w górskim 
miasteczku, w stanie Montana, 
Pearl White zjawia się na sce- 
nie życia w r. 1897 i w szóstym 
roku życia rcfpoczyna swą 
wspaniałą karierę, sprzedając 
na wzór wszystkich milionerów 
amerykańskich, gazety na uli- 

cy. Po upływie roku zjawia się 
na ekranie w roli maleńkiej E- 
wy w filmie „Chała wuja To- 
ma", 


Epizod drugi: rok 1914. Pearl 
White jest już znakomitościa. 
Otrzymuje 35 funtów tygognia- 

wo. Za to honorarium. spada 


Niezwykły telegram do króla 


Niewidoma prosi o zwolnienie psa od kwarantanny 


Na statku pasażerskim „Ame 
tican Merchant* wyjechała z 
Nowego Jorku niewidoma pasa. 
żerka p. Haezel Hurst. 


przewodnika. Dowiedziawszy 
się, że wszystkie psy, wprowa- 
dząne do Anglii. muszą przejść 
sześciomiesięczną kwarantannę 
dla stwierdzenia. czy nie maja 
wścieklizny, zwróciła się drogą 
radio - telegraficzną do brytyj- 
aa ministerstwa rolnictwa 

z prośbą o zwolnienie jej psa 
od kwarantanny. 

Następnego dnia jeden z ofi- 
cerów przyniósł jej odpowiedź. 

— Proszę mi przeczytać — 
powiedziała niewidoma. 

-— Depesza podpisana jest 
przez ministra rolnictwa Moris 
sona. Żałuje bardzo, ale nie mo 
że przekroczyć ustawy. Pies 
pani musi przejść w Anglii sze- 
śctomiesięczną kwarantannę, a! 
bo pozostać na statku. 


— Ale nie moge przecież po 
ruszać się po tak wielkim mie- 
Ście, jak Londyn, bez mego 
psa. Cóż ja biedna zrobię? — 
łkała p. Hurst. 

Przez chwilę namyślała si 
potym zapytała oficera: 


— Czy chciałby pan nadać 
dla mnie telegram? -— Dzięku- 
je. Oto treść: 


TYI — 
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Huragan nad Berlinem - 


ona z konia w pełnym  biegu,! 


spuszcza się na cienkiej linie 
w przepaść, ryzykując w każ- 
dej chwili połamaniem kości i 
—rzeczywiście łamie sobie kość 
grzbietowej. Ale film „Strach 
w masce* wysuwa ją na pierw- 
sze miejsce, 

Epizod trzeci: Pearl White 
jest królową seryjnych obra- 
zów. Życie jej jest ubezpieczo- 
ne na pół miliona dolarów, a 
honorarium wynosi 350.000 do- 
larów rocznie. Artystka wycho- 
dzi za mąż za Wiktora Saterlan 
da, rozwodzi się z nim, po upły 
wie kilku tygodni wychodzi po 
wtórnie zamąż za Mac Crath- 
fona i również się rozwodzi. 

Epizod czwarty* w r. 1921 
Pearl White porzuca ekran i 
przenosi się do Francji, gdzie 
kupuje zamek w Rambouillet, 
zakłada stajnię wyścigową, ale 
po upływie dwóch lat niespo- 
dzianie wstępuje do klasztoru. 


„JKM. - Jerzy. VI , pałac 
Buiekingha. w Londynie. Ja- 
ko osłatpi apel, proszę W. K. 


Miała; M. o pozwolenie dla mnie i me 
ze sobą psa, który służył jej za | go 


psa przewodnika, „moich 
oczu”, na lądowanie w Anglii. 
Pies mój zastępuje moje oczy. 
Wiem, że W. K. M. może mi 
pomóc“. 

Statek wraca w środę do No- 
wego Jorku. Jeżeli do tego ter- 
minu p. Hurst nie otrzyma po 
myślnej odpowiedzi od króla, 
wróci do Stanów Zjednoczo- 
mych, nie wsłąpiwszy na ziemię 
angielską. 

Pewien dziennikarz udał się 
na statek i odbył z nis rozmo- 
wę. 

— Jeste absolutnie szczera 
— powiedziała. — jeżeli twier- 
dzę, że pies mój stanowi obęc- 
nie część mego „ja. Jedem z 
0009,P93099096000.040090% 
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Joan CRAWFORD 


w wspaniałym 
i oryginalnym filmie 


«DAMA NA 2 TYGODNIE 


RESKUFMACZZEZCÓA przewodniczki. 


ianglików — 


| 2215 adwokatów 
w apelacji warszawskiej 

Warsz, koresp. „Głosu Poran 
nego“ telefonuje: 

Nowa rada adwokacka wm 
szawska ogłosiła spis adwoka- 
tów apelacji warszawskiej. Ogól 
na liczba praktykujących adwo- 
katów wynosi w tym spisie 2.215 
osób, oraz 829 aplikantów. 


Przedwyborcze pismo 
endecji 


Warsz, koresp. „Głosu Poran- 
nego“ telefonuje: 

Wiadomość nasza o tym, że 
endecy przystępują do wydawa- 
nia nowego czasopisma przed- 
wyborczego potwierdza się. 14 
sierpnia wyjdzie tygodnik pod 
tyt. „Naród w walce“ pod redak 
cją adw. Kowalskiego. 


Czechosłowacji” 
Nowy gatunek róży 


Na znanych plantacjach róż 
w Blatnej, w Czechosłowacji, 
został w roku bieżącym wyho- 
dowany nowy gatunek karma- 
zynowo - czerwonej róży, którą 
hodowca nazwał „Czechosłowa 
cką obroną“. Wyhodowano kil 
ka tysięcy krzaków tej nowej 
róży, a sprzedaż przeprowadza 
się w ten sposób, że nabywca 
wysyłą pieniądze wprost na cele 
obrony państwa. na snecjalne 
konto czechosłowackiej PKO. 


Pół miliona paryżan 
uciekło przed gorącem 


Silna fala gorąca, która nē- 
wiedziła również, stolicę Fram- 
cji, spowodowała, że w przecią- 
gu niedzieli i pomiedziałku © 
puściło Paryż pół miliona miesz 
kańców, udając się wszystkimi 
dostępnymi środkami lokomo 
cji ma wieś. Niektóre pociągi, 
odchodzące w tereny górskie o 
raz jezior musiały być podwój- 
ne i potrójne. 


Latające dzieci 
chore na koklusz 


Jeder z lekarzy paryskich 
wpadł na pomysł, aby chorym 
dzieciom na koklnsz zaordyno- 
wać powiętrze wysokogórskie, 
nawet tam, gdzie go niema. Po 
nieważ jednak Paryż jest poło 
żony w dolinie Sekwany, nie- 
wielka ilość dzieci chorych na 
koklusz może być wysłana do 
sanatoriów, położonych na od- 
powiedniej wysokości. Polecił 
więc ów lekarz przebudować je 
den z samolotów komunikacyj- 
nych, który z chorymi dziećmi 
wznosi się na wysokość dwuch 
tysięcy metrów i krąży na tej 
wysokości przez półtorej godzi 
ny. Jak twierdzi wynalazca tej 
metody leczenia, daj ona zna- 
komite rezultaty. 


Zamiast monogramów 
— fotografie 


Wielkie magazyny  parvskie 
wprowadziły niezwykłą no- 
wość, jako swego rodzaju re- 
klame. Do tej pory khezpłatnie 
dodawano czasem nawet arty- 
stycznie i pięknie wykonane 
monogramy do bielizny. Obec- 
nie wprowadzono nowość. Mia 
nawicie na ręcznikach zamiasi 
monogramów umieszczą się fo 
tografie właściciela czy właści 


KACA 


powodujac poważne szkody. 


Epizod piąty: wyjście z klasz 
toru, sensacyjne pojawienie się 
w Cannes i w r. 1925 wviazd 
do Londynu, celem wystąpienia 
na scenie. Po Anglii jedzie po” 
ciąg z napisem: „Specjalny po- 
ciąg Pearl White“, Wspaniałe 
powitanie na dworcu i całkowi 
ta klapa na scenie, Grę artystki 
widzowie witają śmiechem. 
gwizdem i wyciem. kac 

Epizod szósty: powrót do 
Rambouillet, cisza, zapomnie- 
nie. Wreszcie śmierć i znowu 
niespodzianka. Okazuje się, że 
Pearl White była jedną z tych 
rzadkich kobiet, które dodają 
sobie lat. Mówiła wszystkim, że 
'urodziła się w r. 1889, nato- 
miast w paszporcie zanotowa- 
ny jest r. 1897 jako data uro- 
dzenia. Wedle słów jej ojca czy 
niła to w tym celu, aby być 
starszą qd Mary Pickford, któ- 
ra ma 45 lat. 


moich przyjaciół zaprowadził 
mnie przed dwoma laty do 
szkoły psów dla ślepych. Przez 
trzy dni psycholog studiował 
mój charakter, mój tempera- 
ment. Potym powierzył mi psa. 
„Słudiowaliśmy tego psa — po 
wiedział mi i— jego refleksy, 
które zgadzają się zupełnie z 
pani refleksami. 


Prasa angielska sprawę tę 
omawia i — co jest charaktery 
styczne dla sposobu myślenia 
ubolewa wielce 
nad losem p. Hurst, ale apro- 
buje stanowisko władz i wska- 
zuje na analogiczne wypadki, 
w których turystom nie pozwo 
lono na zabranie na ląd psów. 

Sekretarz towarzystwa, do- 
starcza jącego , niewidomym 
psów jako przewodników, ©- 
swiadczył, że nie może być po 
mocnym pani Hurst, bo po do- 
starczeniu jej innego psa mu- 


siałaby przez pewien CZAS|cjelki ręcznika, wykonanej na 
przejść trening, zanim mogła- iedwabiu. 
by się poruszać z nim na uli-| Ręczniki te cieszą się wiel 
cach Londynu. , |kim popytem. 

Dziwna rzecz, że nikt nie 
wpadł na myśl, iź najprost- 


Ofiary 
złożone w administracji 
„GłosuPorannego* 


Na Dom Sierot, Północna 38 — 
5— A. Benkaim. 


szym wyjściem w tym wyjątko 
wym wypadku byłoby oddanie 
na usługi pani Hurst, na czas 
jej przejściowego pobytu w 


Londynie, jakiejś kobiety, jaka i 
zł, 


DYSKUSJA. 
m Ja przyjechałem 
rozkładem; ty musisz się cofnąć! 


zgodnie z 


Mińdomości bieżące 


DYŻURY APTEK. — Nocy dzi- 
siejszej dyżurują następujące apte- 
ki; M. Kasperkiewicza. Zgierska 54, 
A. Rychtera i Łobody, 11 Listopa- 
da 86, M, Zundelewicza, Piotrkow- 
ska 25, S. Bojarskiego i W, Scha- 
tza, Przejazd 19, Cz. Rytela, Koper- 
aika 26, M. Lipca, Piotrkowska 193, 
A. Kowalski I S-ka, Rzgowska 147. 


U osób otyłych, artretyków i reuma- 
tyków, szklanka naturalnej wody gorz- 
kiej Franciszka Jórefa rano na czczo 
wywołuje obfite wypróżnienie oraz 
niezawodnie usuwa z krwi nagroma- 
dzone w niej szkodliwe, trujące reszt- 
ki przemiany materii. Zap. Wasz. lek, 


REMONT SZPITALA ŚW. TE- 
RESY, — Roboty kanalizacyjne i 
remontowe, prowadzone w szpitalu 
św. Teresy przy ul. Pogonowskie- 
so 44, dobiegają końca, W dniu 1 
września r. b. prace te zostaną cał- 
kowicie wykończone, 

W dniu 20 sierpnia natomiast za- 
kończony zostania remont I miej- 
skiego zakładu kąpielowego. 


CHOROBY ZAKAŻNE. — W os- 
tatnim tygodniu, od dnia 31 lipca 
do dnia 6 sierpnia r. b., zarejestro 
wano w Łodzi 17 wypadkćw zacho- 
rowań na tyfas brzuszny, 14 na 
złonicę, 4 na błonicę, 5 na odrę, 
G ma różę, 4 krztuśca, 4 zakażeń 
płówgowych i 8 na czerwonkę. 


Powrót 
prezydenta Godlewskiego 


W dnin wczorajszym powró- 
W z urlopu wypoczynkowego 
i objął urzędowanie w magi- 
stracie prezydent m. Łodzi. p 
Mikołaj Godlewski, 


Urlop nacz. Petriego 


Jak nas informują, naczelnik u- 
rzędu śledczego w Łodzi p. podinsp. 
Petri rozpoczął w dniu wczoraj 
szym 6-tygodniowy urlop wypoczyn 
kowy. 

Na czas urlopu p, Petriego, zastę. 
pować go będzie p. komisarz Złot- 
kowski. 


ją nas, że 


y. VTI. — 
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* Akcja czynnika sū 
przyśpieszenia momeníu urucho 


oteczneśo i lokalnych władz zamierza de 
zmienia umniwesrsyściu w Lodzi 


Ministerstwo oświaty odnosi się negatywnie do projektu 


Pisaliśmy już obszernie o tym. | cje finansowe, świadezące o tym, 


że inicjatywa utworzenia w na- 
szym mieście wyższej uczelni le- 
karskiej spotkała się z dużym 
zrozumieniem, a nawet życzli- 
wością władz rządowych. 

Delegacja komitetu wykonaw 
czego dla zorganizowania uni- 
wersytełu łódzkiego, otrzymała 
od wiceministra opieki społecz- 
nej, p. Piestrzyńskiego solenne 
zapewnienie, przekazania odpo- 
wiednich sum dla realizacji pro- 
jektu. Na potrzebnych 6 milo- 
nów złotych, Iwia część tej kwo- 
ty ma być pokryta przez czynni- 
ki obywatelski i samorządowy, 
rząd zaś ze swej prouy zapew- 
nił, iż conajmniej 2 miliony zło- 
tych Łódź będzie mogła otrzy- 
mać na budowę akademii lekar- 
skiej za pośrednictwem Fundu- 
szu Pracy. 

W ten sposób znajdujemy się 
już właściwie u progu drugiego 
etapu realizacji myśli powołania 
do życia uniwersytetu łódzkie- 
80. — 

Konieczność utworzenia go i 
znaczenie uczelni dla zdrowia 
publicznego w kraju, zostały u 
znane, obecnie znów wyłaniają 
się pierwsze, konkretne propozy 


że istnieją rzeczowe możliwości nie 


realizacji projektu. Podniesie- 
nie naszego miasta do g 
grodu uniwersyteckiego 
więc w zasadzie możliwe, ale, 
jak to już podkreśliły czynniki 
rządowe, wszystko zależy w du- 
żym stopniu od ofiarności spo- 
łeczeństwa. 

Jak nas informują, w bieżą- 
cym tygodniu delegacja komite- 
tu wykonawczego dla zorgani- 
zowania wyższej uczelni nauko- 
wej w Łodzi złoży wizytę p. wo- 
jewodzie łódzkiemu, Henrykowi 
Józewskiemu, celem zaznajomie 
nia p. wojewody z planami i mo- 
żliwościami uruchomienia aka- 
demii lekarskiej. Delegacja pro- 
sić będzie p. wojewodę o czyn- 
ną interwencję na rzecz projek- 
tn na terenie czynników rządo- 
wych. 

Niezależnie od tego delegacja 


uda się w bież. tygodniu powtór 
do Warszawy, celem inter- 
weniowania zarówno w mini- 


odności sterstwie opieki społecznej, od- 
jest , noszącego się pozytywnie do ini 


cjatywy łódzkiej, jak i na tere- 
nie ministerstwa wyznań religij 
nych i oświecenia publicznego, 
negatywnie usposobionego do te 
go projektu. 

Ministerstwo oświaty, jak zdo 
łaliśmy ustalić, jest w zasadzie 
przeciwne utworzeniu nowych 
wydziałów lekarskich w kraju. 
wypowiadając się za rozszerze- 
niem istniejących 
przy poszczególnych uniwersyte, 
tach. — 

To też zadaniem delegacji bę- 
dzie wyklarować ministerstwu 
oświaty celowość założenia no- 
wej uczelni w naszym mieście. 
która ma być zorganizowana na! 
podstawie projektu reformy stu- 
diów. 


Ba 1 Rd RAER PRA 
Bank Kupiecko- Kredytowy $p. 


w Łodzi, u!. Piotrkowska 29 


przyjmuje wkłady i lokaty na najdogodniejszych E 
i przy korzystnym oprocentowaniu, 


Tajemnica wpłat ustawowo zagwarantowana.| 


intelektualny poziom Łodzi 


Ciekawie przedstawia się 
stan zainteresowań Łodzi dzie 
dziną intelektualną. Cyfry, Ja- 
kimi rozporządzamy, upewnia- 
poziom intelektual- 
ny Łodzi podnosi się. Łudzia 
nie objawiają szczególne zami- 
łowanie do nauk społecznych, 
nauk stosowanych oraz kryty- 
ki literackiej. 

Jeżeli przeprowadzimy ana- 
logię do lat ubiegłych, przeko 
namy się, że rok 1938 wykazał 
duży postęp w  czytelnictwie 
specjalistycznym. 

Uwagł swoje opieramy na ze- 
sławieniach statystycznych, w 
danym wypadku tylko miej- 
skiej biblioteki publicznej. mie 
szczącej się przy ul. Andrzeja 
14. Jest to dziś jedyna niemal 
placówka dobrze zaopatrzona 
i należycie prowadzona, a be- 
dąca podstawą pracv inteleklu 
alnej łodzian i ich zaintereso- 
wań. 


W miesiącu czerwcu roku b. 
placówka ta posiadała ogółem 
42,615 dzieł. obejmujących 
59,024 iomy. Główne działy 
ksiegozbioru składają się z bi 
blioteki zasadniczej, biblioteki | 
podręcznej, roczników  ceza50- 
pism z lat ubiegłych, dublelów 


Dwie miode warszawianki 


uciekły z domu do Łodzi w poszukiwaniu przygód 


Przed kilku dniami zbiegły z 
domu rodziców 


panienki, Zelirowicz Danuta, 


zamieszkała w Warszawie przy, przytrzymała 


W dniu wczorajszym w g0- 


dwie 16-letnie| dzinach rannych obsługa kolc- 


jowa na linii Łódź — Koluszki 
dwie panienki 


ul. Siemca nr. 11 i Chilimowicz jbez biletu w ubikacji pociągu. 


Zofia (Warszawa. ul, Freta 43), 


Zostały one oddane w ręce po- 


Warszawianki po zaopatrze-| *ierunkowego. 


niu się w gotówkę postanowiły 
się wybrać do Łodzi, 


ły one do hotelu „Polonia“. 
gdzie przebywały przez trzy| się 
dni. 


/rozpaczeni rodzice sądząc, 
że zoslały uprowadzone przez 
handlarzy żywym towarem, po 
wiadomiiy policję, która wdro- 
żyła dochodzenie i rozpisała Il- 
aty gończe, 


W policji zeznały z płaczem, 


Zajecha-|że jechały do domu, nic mając 


już pieniędzy. *adzity, ze uda 
im przejechać „na gapę“ 
Jak następnie usłalono, 


| 
| 
| 


| 


| 


ulotni | 


ły się one z hotelu, nie uiściw: | 


szy rachunku. 

Obie dziewczynki zostały od- 
stąwione do izby zatrzymań, 
skąd pod eskortą zostaną ode 
słane do domu rodzicielskiego. 


$ 
Dwaj meżowie 
: 
i 


dzieł, bibliografii. biblioteki 
wydziałowej i t. p. 

Biblioteka zasadnicza posia- 
da 31.120 dzieł w 32,724 to 
mach, biblioteka podręczna 462 
dzieła i 500 tomów. 1723 rocz- 
ników czasopism, 499 dzieł w 
1211 iomach bibliografii oraz 
3911 dzieł o 6149 tomach w bi- 
bliotece wydziałowej. Na ca- 
łość składają się jeszcze zbiory 
im. Barłoszewieczów w ilości 
2.390 dzieł i 2.542 lomach. 

W mnesiącu czerwcu r. bież, 
biblioteko 9dwiedziło ogółem 
1624 czytelników, w tym 1176 
meożezvzp i 448 kobiet, Czvtel 

[jg 29909404000000000900 


: GRAND-KINO 


$ Pocz, 4.6, 8, 10 


Dziś 
wspam ała 
premiera | 


| 
Loretta owca | 


— jako żona 2 
— czarujący amant, jako 
mąż, który się zakochał 
w swej pierwszej żonie 


Pani Vicky 


Komedia o nienotowanej dotąd 

wystawie i wspaniałych zdję- 

clach z wytwornych kąpielisk 
milionerów amerykańskich 


+o 


Nótcna obława 


na prostyfuiki i sute- 
nerów 

Nocy ubiegłej IV brygada wy- 
działu śledczego zarządziła oblawę 
na prostytutki i sutenerów w Ło- 
dzi 

W wyniku obiawy policja zatrzy- 
mała 43 osoby, w tej liczbie kilku 
suterenów, poszukiwanych przez 
wydział śledczy. 

Wszystkich zatrzymanych odsta- 
wiono do aresztu do dyspozycji sę- 
dziego śledczego» 


: stosowane, spoleczne i kryłyka literacka 


nicy ci rekrutowali się z po- 
śród młodzieży uczącej się, stu 
dentów, pracowników biuro- 
wych i handlowych, urzędni- 
ków państwowych, nauczyciel- 
stwa, robotników i rzemieślni- 
ków, przemysłowców i innych, 

Poważną pozycję zajmują tu 
uczniowie szkół średnich (363. 
Drugie miejsce zajęli studenci 
wyższych zakładów  nuuko- 
wych (268). Robotników było 
138, nauczycieli 118, pracowni- 
ków 
234, przemysłowców 15 i t: d. 
Obok przemysłowców najmniej 


szą frekwencję wykazali urzę” | 


dniey państwowi i komunalni. 


świadczy poezytność poszcze 
udinych działów. 

uxgółem przeczytano w mie- 
siąru czerwru 5254 dzieła i 99 
czasopis: m. Na rzeło wysunęły 


się książki, traktujące o nau- 


kach społecznych (588). Drugie parafii 


fakultetów gotowi 


Poza tym, jak się dowiaduje 
my, delegacja złoży w tej spra- 
wie obszerny memoriał na ręce 
p. ministra Kościałkowskiege. 


(g) 


Kronika reporterska 
województwa łódzkiego 


W Gatce Starej przy Rudzie Pabia- 
nickiej wieczoreem na powracającegcć 
do domu 23-letniego Feliksa WINKLE- 
RA, zam. w Łodzi, przy ul. Karpackiej 
23 napadli nieujawnieni sprawcy i no- 
Żami zadali mu szereg ran w plecy 
Rannego opatrzył wezwany lekarz po- 
a i przewiózł w stanie ciężkim 
do szpitala Betleem, Policja zarządz!- 
| ta dochodzenie, 

E 


Na drodze z Tuszyna do Górek Ma- 
łych napadniety został Antoni FILIP- 
CZAK, zam. w Górkach Małych, przy 
czym napastnik zadał mu nożem kilka 
głębokich ran kłutyeh w głowę i 
brzuch. Sprawcą krwawej rozprawy 
na te porachunków osobistych oka- 
zał się Jan MUROW ANIECKI, miesz- 
kaniec sąsiedniej wsi Wola Kazuho- 
wa. Murowaniecki zbiegł. Policja za- 
R poszukiwania za nim. 


E 


W lesie maj. Garbówek pod Tuszy 
nem znaleziono w zaroślach zwłoki 
młodego mężczyzny, z przeslrzeloną 
prawą skronią, obok zaś rewolwer be 
| benkowy, co wskazywało, że niezna* 
Że popełnił samobójstwo. 

Zarządzone dochodzenie ustaliło, że 
ERETTA był 27-letni Antoni DU 
SZYŃSKI, zam. w Łodzi, przy ul. P» 
bianickiej 61. 

Przyczyny mmobcjy wa nie ustalo- 
no. — 


W maj. Żeromin, gm. Kruszów, p 
wiatu łódzkiego właściciel p. 
RAKI ż racji zakończenia żniw urzą- 
dził dla żniwiarzy zabawę dożynkową. 

Między podchmielonymi uczestnika 
mi zabawy wynikła kłótnia a następ- 
nie bójka na koły i noże, w czazie któ 
rej kilku uczestników zostało poranio 
nych, jeden zaś Wincenty RYBCZYŃ- 
SKI doznał bardzo ciężkich uszko- 
dzeń ciała i padł bez przytomności na 
polu walki. 

Rannego opatrzyło pogotowie we- 
zwane z Łodzi i przewiozło w stanie 
nie rokującym nadziei na utrzymanie 
przy życiu do szpitala w Łodzi, 

Policja powiadomiona o krwawej 
masakrze,  zarządziła dochodzenie; 


biurowych i handlowych przy czym kilku podejrzanych uczest 


ników bójki zatrzymano, 


* 


W sławie na terenie wsi Skotniki, 
gm. Łagiewniki w czasie kąpieli uto- 


POS z 
O zainteresowaniach łodzian i Bronisław STOLARZ, zam. w Zgie 


| 


rzu, przy ul, I Maja 2. — Po kilkumi- 
nutowych poszukiwaniach zdołano wy- 
dobyć zwłoki topielca. 


$ 


W Zgierzu z nieustalonych dotych- 
czas przyczyn wybuchł pożar w za- 
grodzie stanowiącej własność ks. Jó- 
zefa PĄGOWSKIEGO, duchownego 
staro - katolickiej (secesja ma- 


miejsce zajęły nauki stosowane |riawitów). 


(531), aaicj idzie przyroda i ma! 


lematyka (46t) oraz krytyka Ki 


teracka (729), następnie filozo- 
fia (302), sztuki piękne (117/, 
lisłoria i geograłia (321), wre- 
szuie rcjigia (46) 1 językoznaw- 
stwo (m1), Czytelnia w czerw- 
cu czynna byla przez 23 dni 


— zm | 


Ogień powstał w stodole załadowa- 
nej zbożem z tegorocznego sprzętu, m 
następnie przeniósł się na sąsiadują- 
ce szopy i komórki, przy czym znisz- 
czył wszystkie zabudowania, zbiory, 
narzędzia rolnicze i t. d., wyrządzając 
straty na sumę ponad 9 tys. zł. 

Powiadomiona policja  zarządziła 
dochodzenie celem ustalenia przyczy- 
ny pożaru. 


Nowa iaryia opłat 


za czynności związane z odkażaniem 
Na ostatnim posiedzeniu kole-| — 90 groszy, do 20 bel — 30 gro 


gium miejskiego omawiana była 
sprawa im. in. pobierania opłat za 
czynności, związane z odkażaniem, 
wykonywanym przez miejską izbę 
odkażań. 

Zdecydowano brać za odkażanie 
mechaniczno - chemiczne za 1 m. 
kw. 25 groszy, za odkażanie gazo- 
wo - formalinowe j m, sześc. — 33 
grosze, za odkażanie parą wodną w 
stałej lub ruchomej komorze do 10 
kg, za 1 kg. — 30 groszy, do 20 kg. 
za 1 kg. — 25 groszy, do 30 kg. za 
i kg. — 20 groszy, do 40 kg. za 1 

kg. — 15 groszy oraz do 50 kg. za 
1 kg. — 10 groszy. 

Za odkażanie szmat w belach: do 

10 bel zs. 1 balę złotego, do 15 bel 


Szy i do 25 bel — 70 
beli. 

Za odkażanie siarką lub związka 
mi siarkowo - gazowymi (odplus 
kwianie) na żądanie osób prywai- 
ych pobierana będzie opłata nor- 
malna z doliczaniem 10 proc. dodat- 
ku administracyjnego. 


groszy od 


Zwalnia się od opłat tych insty- 
tucje państwowe i miejskie, odka- 
żanie mieszkań i całych domów po 
wypadku choroby zakażnej, jak ty- 
fosu plamistego, miejse zakażo- 
nych, śmietników, ustępów i ście- 
ków. 


Nowa taryfa wchodzi w życie % 
dniem 1 wrze.nia r. bs 


Wczoraj 
w Łodzi... 


— Przy zbiegu 6 Sierpnia i Piotr- 
kowskiej przed Barem Automatem zo- 
stał ujęty na gorącym uczynku kra- 
dzieży  kieszonkowej niejaki Izak 
GRYNBERG (Żydowska 11). Złodzieja 
osadzono w areszcie. 

— Józef WRZESIŃSKI wypadł z 


9.VILI. — 


Zamordował 


Ponury finał długoletniego konfliktu między pasierbem i macoch 
Osadzony w areszcie cjcobójca dosial aaku merwoweśo 


Potwornęj zbrodni dokonano 


tramwaju podmiejskiego Łódź-Zgierz,|w dniu wczorajszym w naszym 


odnosząc złamanie obydwu nóg. W 
słanie groźnym przewieziona go do 
szpitala ubezpieczalni społecznej w 
Łodzi. 

Izrael MAJRANC, administrator do- 
mu nr. 12 przy ul. Felsztyńskieej za- 
mełdował policji, że lokator domu 
Franciszek KLUCHA, wyeksmitowany 
z mieszkania, po odejściu komornika, 
wyważył drzwi i wprowadził się po- 
nownie do mieszkania. Klucha będzie 
odpowiadał za samowolę. 

— Na ul Pabianickiej przed do- 
mem nr. 4 został uderzony t na- 
rzędziem w głowę 45-letni Stanisław 
PIOTRKOWSKI, z zawodu robotnik. 

Lekarz pogotowia ndzielił mu po- 
mocy. — 

— Na ulicy Berka Joselewicza przed 
posesją mr. 19 został pobity przez ja- 
kiegoś pijanego osobnika dozorca noc- 
ny Zelman FRYDMAN, Lekarz pogo- 
towia stwierdził kilka ran głowy. 

— Na szosie Pabianickiej uderzony 
został tępym narzędziem  Hersz RA- 
PUCH, zam. przy ul. Kilińskiego 153, 
Rapuch odniósł szereg ran. Lekarz po 
gotowia przewiózł go do domu w sta- 
nie osłabionym. 


Ujęcie rabusia 
który pod groźbą noża 
wymuszał na wódkę 

Przy zbiegu ulie Rzgowskiej i 
Kaplicznej w dniu onegdajszym, 
wracający do domu WIECZOREK 
Jan, zamieszkały przy ulicy Ka- 
plicznej Nr. 8, został zacre- 
piony przez nieznanego osobnika, 
który zażądał od niego pieniędzy 
na wódkę. Gdy Wieczorek odmówił 
nieznany osobnik-pod groźbą noża 
włożył mu ręce do kieszeni i zra- 
bował 2 złote 70 groszy. 

W dniu wczorajszym około pół- 
nocy, gdy Wieczorek znajdował 
się znów przy zbizgu ulio Rzgow- 
skiej i Kaplicznej, zauważył, że ten 
sam osobnik napada na starszego 
mężczyznę. Powiadomił on poste- 
runkowego przy ui. Rzgowskiej, 
który zdołał jeszcze przytrzymać 
rabusia i doprowadzić do komisa- 
riatu. 

Okazał się mim 19-letni Bolesław 
KONICKI (Wysockiego 4). Konieki 
po przesłuchaniu został osadzony 
w areszcie do dyspozycji sędziego 
śledczego. 


TEATR iMUZYKA 


TEATR LETNI 

„Gałązka rozmarynu“ zostaje prze- 
dłużona jeszcze na kilka dni. 

W pełnych próbach pod reżyserią 
Zygmunta  Biesiądeckiego angielska 
komedia Marlow'a „Złoty wiek rycer- 
stwa", 


TEATR KAMERALNY 
Dziś premiera komedii p. t. „Można 
żyć, lecz nie dają“ z udziałem P. Bur- 
steina i E, Lux. 


ADA SARI W ŁODZI 

W najbliższą sobotę, dnia 13 b. m, 
o godz. 20.30 wystąpi w Helenowie z 
jednym koncertem znakomita śpie- 
waczka koloraturowa Ada Sari. 

Bilety po cenie 75 gr. do piątku dn. 
12 b. m. w przedsprzedaży stowarzy- 
szenia „Kultur Liga" i przy kasie fil- 
harmonii, oraz w dniu koncertu po ce- 
nie zł, 1,09 stojące i zł. 2.20 siedzące 
przy kasie Helenowa. 


KOLONIA W KARWI n. BAŁTY- 
KIEM 
Ż. T. K. przyjmuje zapisy na ko- 


lcnię turystyczno - wypoczynkową | 


w Karwi nu. Bałtykiem, Kolonia 
mięści się w willi „ZNICZ” tuż przy 
plazy. Wikt smaczny i obfity, 5 rà- 
zy dziennie, — W okresie trwania 
kulni odbywają się codzienne 
wycieczki pod kierownietwen. wy- 
kwalifikowanych instruktorów. Przy 
przejazdach uczestricy korzystają 
z 75 proc. zniżęk kolejowych. 


Najbliższe wyjazdy grurowe 13, 
14 i 15 sierpnia, Zapisy w sekreta- 
racie Z T: K, Piotrkowska 101, 
tel. 121-53, Jex 


mieście. 

Widownią ojcobójstwa hyla 
ul. Gazowa, przecznica ul. Sre- 
brzyńskiej. O godz. 13-ej do po 
wracającego z pracy 49-letnie 
go Józefa Baczyńskiego, zain. 
przy ul. Okrzei 8 podszedł ja- 
kiś młody człowiek, jak się po 
tym okazało, jego syn 1 z © 
krzykiem: „Za moją krzywdę!“ 
silnym uderzeniem siekiery w 


głowę, powalił Baczyńskiego nz 
chodnik, 

Leżącego już na ziemi i bro- 
czącego krwią napastnik ude- 
rzył jeszcze kilka razy ostrzem 
siekiery, 

ODCINAJĄC MU ZUPEŁNIE 
GŁOWĘ OD TUŁOWIA. 
Ohydnego czynu dokonał w o- 
beeności licznych przecho- 
dniów, którzy na mrożący 
krew w żyłach widok, w pierw 
szej chwili oniemieli, a następ- 


Na ławie oskarżonych 


„Łaniucho” wróć do domu“ 


Sąd uznał, 


że ten zwrot mógł oskarżonego 


silnie zdenerwować 


Przed sądem grodzkim stanął 
wczoraj Jan Stefan DĘBSKI, za- 
mieszkały na Stokach, oskarżony 
o groźbę zabójstwa swej żony Kry- 
styny. 

Małżonkę swą poślubił Dębski 
zaledwie przed pół rokiem. Kochał 
ją bardzo i nazywał ją czule „aniol- 
kiem”, 


Stosunki pe ślubie w szybkim 
tempie jednak poczęły się psuć. M: 
łość przerodziła się w nienawiść, 

Żona. Dębskiego. oburzona szorst- 
kim traktowaniem przez męża, od 
pewnego czasu przy każdej sposob- 
ności przezywała go nazwiskiem 


słynnego zbrodniarza, Łaniuchy. 
To wyprowadziło Dębskiego z rów- 
nowagi, to też któregoś dria porzu- 
cił żonę. 

2 maja Dębska spotkawszy przy- 
padkoówo na ulicy męża, zwróciła 
się do niego z prośbą, aby wrócił. 
Uczyniła to jednak dość  niefor- 
tunnie, bowiem powiedziała: „Ła- 
niucho, wróć do domu”, Dębski, sil- 
nie zdenerwowany, zagroził jej za- 
tejstwem. 

Sprawa oparła sie o sąd, który 
uniewinnił oskarżonego, wychodząc 
z założenia, że Dębski użył słów 
grożby w stanie silnie podnieco- 
rym. 


Nie kradnie niżej tysiąca zł. 


a włamania nie mógł 


dokonać, bo... siedział 


w więzieniu 


Wezoraj stanął przed sądem Cze- 
sław KLIMECKI, oskarżony o kra- 
dzież z włamaniem na szkodę T. 
LŁewkowicza, właściciela zakładu 
fryzjerskiego przy ul. Brzezińskiej 
Nr. 10%), 

Oskarżony oświadczył w sądzie. 
że jest niewinny. Przyznał, że jest 
złodziejem, jednak „nie przykłada 
swojej ręki do roboty, która może 
dać mniej, niż 1000 zł.”. 

Jako dowćd swej niewinności 
Hrzytoczył, że Lewkowicz został 
poszkodowany tylko ma  paręset 
złotych. 

Klimecki przyznał się natomiast 
przy okazji do innej kradzieży na 
szkodę niejakiego Bendla, któremu 
tkradł różae rzeczy wartości 1500 
ziotych. 

Kiedy sąd zakomunikował mu, 
że wcbec tego za tę kradzież odpo- 
wiadać będzis przed sądem okrę- 
gowym, złodziej zawołał: „Jeżeli 
stanąć przed sądem, to przed okrę- 
wym”, 

Najbardziej ciekawe w całej spra 


wie jest to, że Klimecki zdołał wy- 
kazać swoje alibi. 

Kradzieży u Lewkcwicza doko- 
nano w końcu maja, gdy on został 
areszrowany 11-go tego miesiąca, a 
więc przed kradzieżą, Sąd po sko- 
wtnikowa 1iu się z więzieniem unie- 
winanił Klimeckiego. 


Rok więzienia 
za kradzież grzybów 


Na placu Tanfaniego dokonana 
niedawno Kradzieży 70 sznurów 
grzybów. Policja tego samego dnia 
ujęła sprawców, którymi okazali 
się Józef ŚLIWIŃSKI, 16 razy ka- 
rany za kradzieże i Henryk TADE. 
USIAK, 

Za kradzież odpowiadał wczoraj 
rrzed sądem tylko Tadensiak, Śli- 
wiński bowiem, jako recydywista, 
osadzony został kilka dni temu w 
Berezie. 

Tadeusiak skazany został na 
rok więzienia. 1 


GLOS PORANNY" =a TURA 


Do pościgu dołączył się zaa- 
larmowany policjant. 

Morderca został ujęty. 

— ZABIIŁEM OJCA O- 
ŚWIADCZYŁ -— ARESZTUJ- 
CIE MNIE! 

Schwyłanego ojcobójeę prze- 
wieziono do wydziału śledcze: 
go i osadzono w areszcie. 

Na miejsce potwornej zbro- 
dni przybyli niezwłocznie 
przedstawiciele władz z komcn 
dantem policji na m. Łódź, 
insp. Elzesserem - Niedzielskim 
i kom. Kowalczykiem na czele. 

Władze przeprowadziły wi- 
zję lokalną na miejscu zbrodni, 
poczym zwłoki Józefa Baczyń 
do 


-— 


skiego zabrano prosektą 
rium. 

Jak zdołaliśmy ustalić. zabój 
ea, 20-letni Marian Baczyński, 
jest z zawodu snrzedawcą ga- 
zet i zatrudniony jest w biurze 
dzienników Sławińskiego, Oj- 
ciec jego był robotnikiem. za- 
irudnionym od szeregu lat w 
przedzalni Szainroka przy ul, 
11 Listopada 90. gdzie zarabia! 
40 zł. tygodniowo, 

W świetle zebranych 
nas informacji 
TŁO POTWORNEJ ZBRODNI 
przedstawia się nastepująco: 

Między zabójcą a ojcem rd 
dłuższego czasu panowały nie- 
zmaski, Józef Baczyński, po 16 
latach pożycia z pierwszą ż0- 
ną, matką Mariana, ożenił się 
po raz wtóry. Z drugą żoną 
miał dwuch synów. 

Macocha traktowała  pasier- 
ba bardzo źle. Dochodziło mię- 
dzy nimi do częstych sprze- 
czek, które pogłębił fakt, że 
Marian Baczyński nie mógł wy 
dostać pd ojca pożyczonych mu 
w swoim czasie pieniędzy, 

Młodzieniec był przekonańy, 
że dzieje się to z winy maco- 
chy. To też w ubiegłym tygo- 
dniu, gdy oiciec jego wyjechał 
na Kilka dni do Skarżyska, mię 
dzy pasierbem a macochą do- 
szło do bardzo gwałtownej wy- 
miany zdań, zakończonej awan 
turą. Marian Baczyński zagro- 
ził macosze, że jeśli w dalszym 
ciągu będzie przeciwko niemu 
knuła, zabije ją. 

O gróźbach tych żona Ba- 
czyńskiego. Zofia. powiadomiła 
męża, co znów oczywiście 

POGŁĘBIŁO KONFLIKT 
między ojcem a synem. 

Baczyński zareagował 


nie rzucili się w pościg za 0j- 


ctohójeą. 


nrzez 


na 
grożbę syna w sposób zdecydo 


wany. Wyrzucił jego rzeczy z 
mieszkania i zamknął przed 
nim drzwi. 


| | WSEIZ ZZ WZW ZE RAE, 
P. B. P. ORBIS” 


Łódź, Piotrkowska 16 i 65 


Paszporty do Francji i Włoch -- wspólne 


z i-miesieęeczną ważnością 


WYCIECZKA DO NIEMIEC 


od 13—20.WIII 


od 20G.WIlI.-—11.1%X 


| 


Pozbawiony dachu nad gło- 
wą młodzieniec przejął się bar 
dzo decyzją ojca, Pił za resztki 
pieniędzy, jakie mu pozostały. 
Co wieczór, pijany. pukał do 
drzwi mieszkania ojca, ale z0- 
stawał je zawsze zamknięte. 

Próbował i awantur, ale i to 
nie skutkowało, 

Wczoraj Raczyński, któremu 
postępowanie ojca 

NASUNĘŁO MYŚL 0 
ZBRODNI, 
wziął siekierę i wiedząc, że of: 
cice przechodzić będzie ul. Ga- 
zową, czekał tam na niego, 

Osadzony w areszcie Baczyń 
Ski dostał ataku nerwowego. 
Próbował wybić szyby w oknie 
celi, kalecząc sobie ręce. Musia 
no wezwać do niego pogotowie 
ratunkowe, którego lekarz opa 
trzył rannego. 

Jak ustalono, siekierę nabył 
Baczyński przed zbrodnią, Za- 
płacił za nią 3 zł, Zanim udał 
się na miejsce zbrodni wyo- 
strzył ją dokładnie. Byt zdecy- 
dowany na morderstwo. 

Potworna zbrodnia wywoła- 
ła duże wrażenie wśród okolicz 
nych mieszkańców. Do późnej 
nocy dokoła miejsca przestęp- 
stwa gromadzili się przecho- 
dnie. żywo komentując okoliez 
ności zbrodni. 


EO EE TZ "OT ZO CERA, 
RADIO 


DZISIEJSZY PROGRAM 
RADIOWY 

6,20 Muzyka i gimnastyka 
7.15 Koncert paranny 
12,03 Audycja południowa 
1345 Fragmenty symfonierwe w aper 
włoskich 
14.20 Muzyka obiadowa 
1515 Na szerokim świecie — andy: 
cja dla dzieci starszych 

16.00 Koncert orkiestry rozrywke 
wej 

16,45 Wędrówki po Polesiu“ — opo- 
wiadanie 

17.00 „Holenderskie centrum sermi 
cze* — pogadanka 
17,15 Muzyka taneczna 


17,35 „Dzielna starość" — audycja 
literacka 

18.00 „Na szosach czatują wspanialł 
myśliwcy** — pogadanka 

18.10 Koncert kameralny 

1845 „Gody życia" — Adolfa Dygą- 


sińskiego (I fragment o „Mysikróliku* 

19,00 Recital śpiewaczy Maurycego 
Janowskiego. 

19.20 Pogadanka aktualna 

19.30 Koneert rozrywkowy 

20.36 Transmisja fragm. międzynara 
dowego meczu lekkoatletycznego w O- 
sla Polska — Norwegia. 

20,05 Pogadanka aktnalna 

21.10 „Na wozie i pod wozem“ — au- 
dycja słowno - muzyczna 

22,05 Koncert rozrywkowy 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
KALUMBORG (1250) 

20,30 Koncert muzyki francnskiej, — 
W programie symfonia G-mollł — 
Roussela 

LONDYN (342) 

20.00 Koncert symfoniczny z Quenna 
Hall W programie symfonia Fis = 
moll Haydna, koncert skrzypcowy 
A-dur Mozarta i symfonia Es-dur — 
Mozarta 

LYON (463) 
20.30 Koncert symfoniczny, W progra- 
mie koncert wiolonczelowy Dworaka 
LUXEMBURG (1293) 
21.00 „Tannhäuser“ opera Wagnera 
BEROMIiNSTER (540) 

21.35 „Odjazd“ — opera d'Alberta 

KONCERT Z ŁODZI OGÓLNOPOLSKI 
Najbliższy koncert orkiestry rozryw 

kowej z Łodzi pod dyr. Bronisława 

Nagujewskiego nadany zostanie na 

wszystkie stacje polskie we wtorek, 

dnia 9 sierpnia o g. 16.00. 

W programie „Wesoła uwertura na 
tematy A. Thomasa w ukł. Hohmana, 
Anita - Lindsay - Theimera, Serena- 
da pierrotła — G. Macho, Krawana hin 
duska — E, Poppy, Intermezzo - Van- 


germee, oraz melodia gwiazd — R. 

Plenk. 

HOLENDERSKIE CENTRUM SERNI- 
CZE 


O serach holenderskich, o ich spo- 
sobie przyrządzania, o zyskach, jakie 
Hołandia czerpie ze wspomnianej pra 
dukcji opowie  radiosłuchaczom w 
dniu dzisiejszym o godz. 17-ej ks, dr, 
Eugeniusz Miller w ramach pogadan- 
ki gospodarczej łódzkiej rozgłośni p. 
+ „Hołenderskię centrum sernicze”, 


Łódź, dnia 9 sierpnia 1908 1 


_GŁOS SPORTOWY 
w Oslo prowadzimy 49:45 


Wspaniały przebieg pierwszego dnia meczu miedzypaństwo- 


wego lekkoatletów Polska--Niorwegia 


WwWyarywamy wszystkie biegi płaskie i tyczke, zawo- 
zimy w konkurencjach technicznych 


> Sztafeta 4x100 mtr, pobiegła do 


GĄSSOWSKI 
wygral 800) mtr. w czasie 1:54,9, 


skonałe i pohiła rekord Polski. 
Zasłona wygrał 200 mtr. Fiedo- 
ruk w kuli miał wynik lepszy 
od rekordu Polski. Na 400 mtr. 
z płotkami mieliśmy pecha. Ma- 
szewski na ostatnim metrze po- 
zwolii się wyprzedzić drugiemu 
norwegowi. W kuli, różnica mię 
dzy zwycięzcą norwegiem a dru- 
gim polakiem wynosi wszystkie 
go 13 ctm. Jeżeli mówić o zawo- 
dzie, to sprawili go właściwie 
trójskoczkowie i Morończyk. 

Mecz otrzymał piękne ramy. 
Publiczność z całą serdecznością 
witała nolaków. 

ZASŁONA PIERWSZY 
NA 200 MTR. 

Mecz rozpoczął się naszym 
zwycięstwem, a właściwie serią 
zwycięstw, Na 200 mtr. rozegra- 
na była równa i przez to niesły- 
chanie zacięta walka. Po falstar- 
cie Duneckiego, za drugim ra- 
zem ruszono idealnie równo, — 
Pierwszy mija taśmę Zasłona w 


W Oslo, na reprezentacyjnym |czasie 22,2 przed Erikiem Sjoe- 
stadionie, leżącym n stóp pasma |vallem (22,3), Duneckim (22,5) 


gór Holmenkollen rozpoczął się|j H. Tranbergiem (22.6), Centy- | 


wczoraj pierwszy międzypań- 


metrowe odległości dzieliły za- 


słwowy mecz lekkoatletów Pol-|wodników. 


ska — Norwegia. Zainteresowa 
nie meczem było olbrzymie. Na 
betonowych trybunach stadio- 
nu zebrało się ponad 10 tys. wi- 
dzów, którzy z olbrzymim zain- 
teresowaniem  śledzili przebieg 
niezwykle wyrównanego meczu. 


PROWADZIMY Z KOZNICĄ 
4 PKT. 

Pierwszy dzień meczu przy- 
niósł nam szereg pięknych snk- 
cesów, ale i też przykrych nie- 
spodzianek. W biegach płaskich 
górowaliśmy nad gospodarzami 
zdecydowanie, ulegając im nato 
miast w konkurencjach techni- 
cznych. Gdyby nie zawód, jaki 
sprawili .trójskoczkowie', pech 
Maszewskiego w biegu na 400 
wtr, z płotkami i Gierutty w ku- 
li, uzbieralibyśmy więcej punk- 
lów i wówczas zwycięstwo w o- 
sólnej punktacji byłoby pewne. 
Po pierwszym dniu prowadzimy 
z różnicą tylko czterech punk- 
łów i to może nie wystarczyć 
dziś, kiedy jesteśmy bez szans 
oszezepie i skoku w wyż. 


PIĘĆ PIĘKNYCH ZWYCIĘSTW 

Wczoraj, na dziewięć rozegra | 
nych konkurencji. w pięciu ZWY | 
ciężyliśmy., przy czym na 800 m. 
i5 kim, 
dwójue. Najlepszy wynik z po- 
śród naszych zawodników osią- 


gnat wczoraj Sznajder o tyczce, | 


kióry przekroczył 410 ctm. — | 
sznajder błysnął wspaniałą for- 
iuą i był bliski nowego rekorda 
Polski, W tej konkurencji Zi | 
wiódł Morończyk, liczyliśmy bo- 
wiem, że zajmie drugie miejsce. 
Wiełki sukces strategii odniósł 


(iąssowski, który nie tylko, żej § 


wygrał 800 mtr, (czas jego jest 
naweł słabszy), 
pozycje Sianiszewskiemu, który 
pobiegł w ezasie swego rekordu | 
życiowego i zajął miejsec tuż za | 


zwycięzcą. Taki sam wielki suk-| 


ces ma do zanotowania Noji, 
który „wyciągnął* rezerwowe | 
go Soldana na drugie miejsce. 


REZ KUSOCIŃSKIEGO 
Soldan siartował ma miejsce 
Kusocińskiego, który w drodze 
z Helsinek do Oslo przeziębił się 
w samolocie i doznał zapalenia 
Środkowego ucha. Kusociński) 
wieczorem 


dziele wielkie 
wyścigi samochodowe o „Grand 
Prix Ilulia* i „Coppa Ciano*, 

zwycięstwa były po-| $$ » 


ale wywałezyj | | 


poddał sie operacji. | 


1) GĄSSOWSKI, 2) STANISZEW 
SKI 


Bieg na 800 mtr, był niesłycha 
nie emocjonujący. Początkowo 
prowadził najlepszy „miller“ nor 
weski Hans Lehne, ale po 600 
mtr, na czoło wyszłi obaj pola- 
cy: Gąssowski i Staniszewski. 
Na 100 mtr, przed końcem, bieg 
był już rozstrzygnięty, Lehne 
był już bowiem zrezygnowany, 
nie mogąc dotrzymać kroku po- 
lakom. 1) Gąssowski — 1:54.9, 
2) Staniszewski 1:55,2, 3) Hams 
Lehne 1:56,3, 4) Asbjoern Han- 
sen 1:57,9. 


SZNAJDER 
triumlował o tyczce osiągając wy- 
sokość 410 cm. 


1) NOJI, 2) SOLDAN 


Bieg 5 klm. zapowiadał się in- 
trygująco ze względu na pojedy 
nek Nojego z malutkim Odd 
Rasdahlem, Który w tym roku 
miał już 14:36,7, Tymczasem, 
nie tylko Noji, ale i Soldan po- 
zostawili Rasdahla i Granagera 
za sobą. Noji w połowie biegu 
był już niezagrożony i w poważ- 
niejszej konkurencji miał by 
czas lepszy od tego, jaki uzyskał 
— 14:54.8 20 mir., za nim, w cza 
sie rekordu życiowego przybył 
Soldan — 15:03.3, 3) Rasdahl 
15:16,5, 4) Granager 15:29. 


REKORD POLSKI W DYSKU 


Dysk przyniósł jeszcze względ 
nie przyjemną niespodziankę. 
Na pierwsze miejsce nie liczyliś- 
my, ale zajęliśmy drugie i trze- 
cie. 1) Reidar Soerlie 48.56, 2) 
Fiedoruk 46.64 (rekord Polski), 
3) Gierutto 45.10, 4) Helge Si- 
vertsen 43,91. 


BRAWO SZNAJDER 
Tyczka przyniosła miłą i przy 
krą niespodziankę. Sznajder za- 
atakował rekord Polski. Prze- 


Boksetzy walczą dziś w Rim 


Szułczyński — rozbici 


Kolczyński, 


Po meczu w Wenecji bokse. 
rzy polscy wyjechali do Rimi- 
ni, gdzie rozegrają spotkanie z 
drugą reprezentacją Włoch, Za 
interesowanie spotkaniem w Ri 
mini jest znacznie większe, niż 
w Wenecji. W całym mieście 
rozwieszone są wielkie plakaty 
i transparenly. zapowiadające 
mecz, Włosi zapowiadają w wa 
dze muszej start Rotholca (17) 

Polscy bokserzy przybyli do 
Rimini w niedzielę w nocy. W 
poniedziałek odbyli spacer nad 


99 * 


W Livorno rozegrano w nie- 
międzynarodowe 


ZE 


1.7 ż 
YCH A. 7 
" =. ZA 


Í 
l 
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Jasiński i 
morze. a nastepnie pod kierow 
nictwem Stamma przeprowa- 
dzili trening. Wszyscy zawodni 
cy czują się dobrze, jedynie 
Kolczyński i Jasiński mają po 
rozbijane ręce. Szułczyński ma 
niebezpieczną kontuzję oka. 

W drugim meczu przeciwko 
Polsce Włochy wystawią nastę 
pujących zawodników: 
| w muszej walczy 
Włoch Peasani. 

w koguciej wicemistrz Włoch 
Paoletti, 


mistrz 


fikowany. 

Kierowca niemiecki w trzy- 
nastej rundzie stracił panowanie 
nad samechodem, zjechał z to- 


ru, zatrzymał samochód i dopie- |: 
jra widzowie pomogli mu wpro- 
z powrotem | : 


wadzić samochód 


60 lna tor. 


i MIE ŚM 3 

WUNASTOCYŁINDROWA 
MASZYNA 

wlachą Fariay — Alfa Romvo. 


| Ponieważ 
ka jaien 


i , |zwycięstwa, które jednak przy- 


było to narusze- 
regulaminu wyścigów. 


Brauchwitzowi nie przyznano 


padło, mimo to niemcoim, a mia- 
jnowicie dotychczas zajmujące- 
ZE A M. RE O A W z 0 MA NA. A O M 
UTENA TEESE ZZO R OAK REE ED 
Jutro, w środę, na boisku ŁKSW 
przy AL Unii odhędzie się o godz. 
1715 b. ciekawy mecz piłkarski 
z którego całkowity dochód  prze- 
znaczony jest na Fundusz Obrony 
Morskiej, Mecz ten rozegrają 2e so- 
ba drużygy pracownikćw Elektrow- 
ri fry „Finster”. Na boisku uj- 
rzymy szereg znanych piłkarzy 
łŁdzkich = Gałeckim. Królem, 
Herbstreichem i Durką na czele. 
| Ceny biletów niskie: 50 groszy 


ji1 zł. 


UM 


NOJI 
zwyciężył w biegu 5 kim, w cza 
sie 14:54,8. 


szedł lekko 410 ctm. 2) Wil 
helm Carlsen 380, 3) Moroń. 
czyk 360. 4) Kaas 340. 


PODWÓJNE ZWYCIĘSTWO 
NORWEGÓW W TRÓJSKOKU 


W trójskoku dostaliśmy baty. 
Przewaga norwegów była m 
kompletna. Kaare Stroem LI 
kiem 15.28 nstanowił nowy re- 
kord Norwegii, Eugen Haugland 


w piórkowej znany w Polsce niewiele mu ustępował — 15.08. 


Montanari, 


Karol Hoffman miał 14.30, Luck 


w lekkiej mistrz Rzymu Pro. | haus o 5 ctm. mniej. 


ietti, 


riego wystąpi młody talent Be- 
niamini, 


w półrędniej zamiast Pitto-| GIERUTTO BLISKI ZWYCIĘ- 


STWA 
W kuli, Bjarne Thoresen, reu- 


w średniej olimpijczyk Totti, |tem 15.26 ustanowił drogi re- 


w półciężkiej 
Włoch Mannucchi. 


wicemistrz | kord norweski. Gierutto nie wie- 


le mu ustępował — 15.13. Trze- 


w ciężkiej wicemistrz Włoch |cim był Sigurd Dahle — 14.09. 


Paoletti I-szy 


Fiedoruk o ile w dysku sprawił 


Zawody odbędą się dziś we|miłą niespodziankę o tyle w ku- 


wtorek późnym wieczorem. 


"|Niemiec Manfred v. Brauchwitz zdyskwalifikowanym zwycięzcą 


Niemiec Manfred von Brauch mu drugie miejsce Hermanowi 
witz, który pierwszy przybył do | 
mety, został z powodu protestu, Benz*, Następnym był Farina był jeszeze drugi, największym 
ekipy Alfa Romeo — zdyskwali- | na „Alfa Romeo“ 


Langiema na samochodzie „M. 


7, 


li zawiódł zupełnie, Był czwarty 
z rzutem 13.85, 


Pr ` p am gf Prix gó ali a* |PŁOTRAŚZE. 3 NA Osrównicii 


Bieg 400 mtr. z płotkami przy 
niósł podwójne zwycięstwo go- 
spodarzom. Per Riis miał czas 
54.5 i otarł się o rekord. Na metr 
przed celownikiem  Maszewski 


wysiłkiem wyprzedził go Rolf 
Schoenheyeder. (Czas Maszew- 
skiego ten sam to Schoenheyde- 


*|ra — 56 sek. 4) Drozdowski - 
:|61.9(1) 


ZWYCIĘSTWO I REKORD 
SZTAFETY 
Sztafeta 4x100 przyniosła nam 
zwycięstwo i rekord Polski: Da- 


3 | nowski, Zasłona, Dunecki i Tro- 


3, 
CA 
J 


FEA 


Y PROBLEM 


Temperatura opon jest mierzona, 


OPONY WIECZN 


A 


s skoki w wyż i w dzi, 


janawski pobiegli wspaniale. — 
Ich czas brzmi 41.9. Norwego- 
wie w składzie Torgeir Brand 
vold. Egil Thilesen. H. Tran 
berg i Erik Sjocval — 5 mir 
w tyle, (Czas 42.1). 


PROGRAM NA DZIŚ 


Dziś odbędą się nasłępujące 
konkurencje: 100 mtr 400 mtr. 
1.500 mir., 10 kim, sztafeta 
szwedzka, 110 mtr. ¿© płotkami. 


oraz u 


szezep. 


sOFIARA, DANA ENSA KOWL 
NIE PRZYNOSI KORZYSC 
. SPOŁECZENKTWI” 


< 


| 
| 


= 


NI mA 


— 


Łódź, 9 sierpnia 1938 r. 


GŁOS HANDLOWY 


Łódź, 9 sierpnia 1938 Pr. 


Walka Z „namiasi 


Obrona autentyczności i 
wytworów i towarów w przemyśle i 
handlu stosowana była od najdawniej 
szych czasów. 

W Lyonie, stolicy przemysłu jed- 
wabniczego. już od r. 1779 działały 
instytucje, kontrolujące autentyczność 
i dobroć sarowca, t. j. jedwabiu suro- 
wego, Te instytucje zwały się „Con- 
dition publiqne* m ich działalność 0- 
znaczana nazwa „condifionnement*. 
Dekret z roku 1805 uczynił to „condi- 
liornement* obowiązującym. 

Ta kontrola odnośnie do bawelny 
odbywa się od 30 lat w Hawrze, który 
jest stównym rynkiem zaopalrującym 
cala Franeję w surową bawełnę. 

Kontrola wełny weszla w życie w 
Roubaix już w r. 1858, 

Obecnie w Roubaix — Tourcoing 
przeprowadzana jest kontrola surowej 
wełay, jako w największym ośrodku 
przemysłu weęinianego. 

Pemniejsze  ośrodkł istnieją w 
mniejszych centrach wełnianego prze 
mysłu, jak w Reims, w Sedanie, w 
Vienne, w Elbenf, w Masamat, w Ca- 
stres i kilku innych ośrodkach, W 
Roubafx 1 Tourcing odbywa się roez- 
nie „tondiiionnement* około 30 tysię 
cy tonn surowej wełny, t. j. więcej, 
niź w Bradford w Anglii, 

Za wełnę „autentyczną uchodzi we 
ding prawa jedynie wełna z owiee 
praz zwierząt o podobnym  uwłosie- 
nio, jak alpaca, łania, niektóre ga- 
lunki kóz itp. 

Natomiast wykluczone są wszelkie 
„namiastki*: „wistra*, czyki sztuczna 
wełna z włókien celulozy, „łanifal*, 
czyli wełna z kazeiny. 


Ostalnią instancją w sprawach wel- 
ajanych jest „Międzynarodowa Fede- 


raceja Wełny* oraz „Międzynarodowa, 


Izba Handlowa*. 


Sprawy ochrony autentyczności róż 
tych surowców są obecnie bardziej 
aktualne, niż dawniej. Żyjemy bo- 
wiem w epoce, kiedy przemysł namia- 
stek doszedł do nieprawdepodohnych 
rozmiarów, 


Włókna przemysłowe 


Ostatnia ukazała się książka, wyda 
na przez Brytyjski Komilet Ekono- 
miczny p. t „Włókna przemysłowe w 
1937-38 r“, która zajmuje się kwe- 
slig usiłowań niektórych krajów u- 
uniezależnienia się od imporiu oraz 
wpływu na światowy handel sztuczny 
mi włóknami. 

Ten cenny przegląd statystyk pro- 
dukcji, handlu i konsumceji najważ- 
niejszych włókien sztucznych wskazu- 
je na to, że silny wzrost japońskich 


' zakupów surowców  wiókienniczych 
: od 1850 r. flaktnacje zapotrzebowa- 
, nia przemysłu Stanów Zjednoczonych 
; 1 polityka oyraniczania importu i za- 


stępowania krajowymi produktami, 
bviy głównymi czynnikami, wpływa- 
jącymi na konsumcję w ostatnich la- 
tach. 

W ciągu 1937-38 r, skurczenie zaku- 
pów przez Stany Zjednoczone i Japo- 
nie, poważnie dotknęło prawie wszyst 
kie rynki włókiennicze, Konsumeja 
włókien spadła w Stanach Zjednoczo 
uych z wysokiego poziomu do nienor 
malnie niskiego w okresie, kiedy pro- 
dukeja bawełuy znajdowała się w pun 
kcie szczytowym | zapasy surowej 
wełuy były obfite. W tym samym okre 
sie Japonia wprowadziła politykę re- 
słrykeji importu wełny, bawełny i ko- 
vopi. Realizuje się zastąpienie towa- 
rów wełnianych i hawclnianych dla 
keonsnmcji krajowej przez sztuczny 
jedwah i inne sztuczne włókna. 


Spadek działalności przemysłowej 
njawnił się również w innych kra- 
jach produkujących tekstylia, jak w 
Anglii, Francji i Belgii, podczas gdy 
zakupy Niemiec i Włoch, wykorzystu- 
jacych niskie ceny, mie wystarczały, 
aby skompensować ten zmniejszony 
vopyt. 


W ostatnich alach imperiam bry- 
tyjskie wytworzyło przecietułe 18 pro 
cent Światowej prodnkeji bawełnianej, 
48 procent wciny, 88 juty i około 22 
procent konopi, Imperium nie predu- 
kuje lnu i surowego jedwabiu i wy- 
twarzą tyłko 15 procent produkcji 
szinecziego jedwabiu i 7 procent włók- 
na sztucenego, 


Ogólna tendencja w wytwórczości 
wiókna szioczntgo w ostatnich latach 
szła w kierunku ckspausji; szczegól- 
nie dotyczy łe sztucznego jedwabiu 
i włókna z celulozy, klórych prodak- 
cja ogólna w osłalnim roku byla ezte- 
rokrotnie większa, niż w 1930 r, i zbil 
żyła się do produkcji wełny NERZY 
i „eposs: głównych typów, nżywa- 
nych w przemyśle odzieżowym. Ta | 
ekspansja nie dotknęła jednak poważ- 


nami | By 


jest realizacja zysków, 


W dniu wczorajszym w dru- 
gim terminie odbyło się nad- 
zwyczajne walne zgromadzenie 
członków Zrzeszenia Producen 
tów Przędzy Bawełnianej, zwu- 
łane specjalnie celem rozpatrze 
nia sprawozdania zarządu, do- 
tyczącego 


OBNIŻKI CEN PRZĘZDZY BA 
WEŁNIANEJ, 


Oraz 

DOKONANIA WYBORU NO- 
WEGO ZARZĄDU, 

a to whee podania się do dy- 

misji zarządu dotychczasowe” 

go. 

Na 40 należących do zrzesze 
nia członków przybyło na ze- 
branie 30. 
bramiu wiceprezes zarządu p. 
Gustaw Geyer. 


W wyniku  przeprowadzo- 
nych obrad, walne zebranie 


Przewodniczył ze-) 


przyjęło następujące uchwały: 

1) Po rozpatrzeniu sprawoe- 
zdania zarządu i zgłoszonych 
wniosków, walne zgromadze- 
nie postanowiło 
NIE PRZYJMOWAĆ DYMISJI, 
zgłoszonej przez zarząd. 

2) Walne zgromadzenie, nwa 
żając jednak, że przeprowadze 
nie tak 

ZNACZNEJ REDUKCJI CEN 

PRZĘDZY BAWEŁNIANEJ 
pozbawia zakłady włókiennicze 
wszelkiej rentowności i tym sa 
mym uniemożliwia przeprowa- 
dzenie koniecznych inwestycji 
w  przędzalniectwie  bawełnia- 
nym, jak również stosowania 
włókien zastępczych, znacznie 
podrażających produkcję, u- 
chwala: 

wezwać zarząd do ponowne- 
go podjęcia kroków, zmierzają 
cych do zmniejszenia redukcji 


misja zarządu mie przyjęła? 


Zrzeszenie zabiega o zmniejszenie ohniżki cen przędzy 


een przędzy bawełnianej na 
podstawie przedstawionej mini 
sterstwu przemysłu 
kalkulacji, z uwzględnieniem 
godziwego zysku i 
„miany wydanej w tej sprawie 
przez p. Prezesa rady 
strów decyzji. 

3) W wolnych wnioskach o 
mawiano sprawę 


Rynek pieniężny 
Urzedowa cedula 


giełdy warszawskiej 


Na dzisiejszym zebraniu giełdy wa 
lutowo - dewizowej w Warszawie ten 


i handlu dencja była słuba przy małych obre- 
jtach. Notowano: 


uzyskania | 


Amsterdam 289.55. 
Bruksela 89.85, Helsingfors 11.45, Ko- 
penhaga 115.80, Londyn 25.94, Nowy 
Jork 580,88, Nowy Jork kabel 531, 


minł- Oslo 130.20, Paryż 14.57, Praga 18.34. 


Sztokholm 133.60, Zurych 121.50. Bank 
Polski płacił za: dolary amerykańskie 


'|5.28, dolary kanadyjskie 5.26,50, fio- 


reny holenderskie 288,55, franki frav- 


STOSOWANIA W PRODUK- |cuskie 1451, franki szwajcarskie 12), 


CJI PRZĘDZY BAWEŁNIA- 
NEJ Z DOMIESZKĄ EO- 
TONINY 
i ze względu na konieczność 
przedyskutowania tego zaga- 
dnienia ze wszystkimi zaintere 
sowanymi przedsiębiorstwami, 
walne zebranie połeciło zarzą- 
dowi powołać komisję, która 
zajmie się opracowaniem wszy 
stkich wniosków w porozumie 
niu ze zrzeszeniem producen- 

tów kotoniny. 


Irucimości gospodarcze Amelii 


Lloyd George obawia się skutków wojny w Hiszpanii i Chinach 


W prasie ukazał się znamienny ar- 
tykuł przywódcy liberałów anglel- 
skich i b. premiera, Dawida Lloyd 
George'a. Artykuł ten ma piętno opo- 
zycyjne, skierowany jest przeciw po- 
lityce obecnego rządu agielskiego. a 


To samo spostrzeżenie odnosi się do 


| kolei żelaznych. Mimo podniesienia 


|taryf, ogólny wpływ z kolei żelaznych 
| jest znacznie niższy od wpływów ro- 
ku zeszłego, 

Ilość bezrobotnych 


wzrosła © 


szczególnie przeciw jego szefowi, Ne-] 300.000 osób, Nie jest to cyfra sensa- 


ville Chamhberlaln'owi. 

Oto jego wynurzenia: 

„istnieją trzy bardzo proste źródła, 
z których zawsze czerpałem informa- 
cje i które przedstawiałem jako wskaż 
nik bezstronny i rewelacyjny dla to- 
ku spraw w Anglii. 

Jednym jest miesięcny bilans han- 
dłowy I żeglugi Zjednoczonego Króle- 
stwa, drugi tygodniowa statystyka ko- 
lei żelaznych, a trzeci statystyka bez- 
robocia. 


Aczkolwiek żaden z nich nie prze-| zwyczajne wydatki była 
przechodzilibyśmy I 


powiada , jednak lektura 
ich nie jest jąca. 

Eksport zmniejszył się o 7 procent 
w stosunku do roku zeszłego. 


cyjna, ale jest dość wymowna, aby wy 
wołać przykre wrażenie. Aby zacyto- 
wać „Economista“, który bynajmniej 
nie jest pismem ałarmistycznym — 
cyfra ta jest powodem oczywistego 
i wzrastającego spadku w dziedzinie 
handlu. 

Co to wszystko czyni jeszcze bar- 
dziej niepokojące, to fakt, że jest lak 
mimo ogromnych sum, wydawanych 
na dozbrojenie. Gdyby ta chwilowa 
podnieta dana przemysłowi przez nad 
zaniechana, 
obecnie ciężki kry- 


"Nie nie wskazuje na bliską poprs- 
wę i wszystkie oznaki wskazują ma 


coś zgoła przeciwnego. Eksport i że- 
gluga, od których jesteśmy zależał 
więcej, niż którykolwiek inny kraj, 
prosperują cnraz gorzej, a w przemy- 
słach kapitalnych panuje prawdziwa 
depresja. Jlość projektów budowla- 
nych, przedkładanych do aprobaty sa- 
morzędom, zmniejszyła się w tym ro 
ku. 

Alarmujący spadek angielskiego 
eksportu wytworów włókienniczych, 
| wykazuje jasne, że istnieje kryzys 


| 


belgi 89.60, funiy angielskie 25.85, fun 
ty palestyńskie 25.60, guldeny gdań- 
skie 99.75, korony czeskie odcinki do 
20 kor. 15, korony duńskie 1156.25. 
korony norweskie 129.55, korony 
szwedzkie 132.95, liry włoskie odciu 
ki do 50 lir. 22.95, marki fińskie 11.25, 
srebrne marki niemieckie 96, 
AKCJE 

Na rynku akcyjnym tendencja była 
wybitnie mocna, zwłaszcza dla akcji 
metalurgicznych, Notowano; Bank Pol 
ski 127, Bank Zachodni 41 — 40.25. 
Węgiel 36.50 — 36.75 — 356,25, Cukier 
40 — 39.50, Starachowice 42 — 43 — 
42.50, Żyrardów 60.50 — 61.50, Ostro- 
wiec 71 — 70 — 70.75, Lilpop 96, Mo- 
drzejów 18 — 17.50 — 17.75, 

PAPIERY PROCENTOWE 

„Dla papierów procentowych tenden 
cja utrzymana przy większych obrę 
tach £i pół proc. pożyczką wewnętrą 
ną. Notowano: 3% inwest, I em. 83.66 
seria 94.25, II em. 82.65, seria 92.25 —« 
92.13 — 92.25, 4 proc. dolarowa 42.35 
— 42,76 — 4240, 4 i pół proc. wewn. 
67.25, 4 proc. konsol. 67.75 drobne 
odcinki 67.25, 5 proc. konwers. 69.88 
4 proc. L. Z. ziemskie 55, 4 i pół proc. 
ziemskie 65.25 — 60, 5 proc. Warsza- 
wy z 1933 r. 74,38, 5 proc. Łodzi z r. 
1933 — 67 — 67.50, 5 proc, Łodzi stare 
70, 6 proc. oblig, Warszawy VIII i IE 
em. 75. 

W obrotach prywatnych: Rudzki =< 


światowy. Świat nie kupuje, w kon-|12.75 — 12. 


sekwencji świat nie może sprzedawać 


GIEŁDA ŁÓDZKA 


— Ludzie są wszędzie tak niepewni co| Na wczorajszym zebraniu ziełdowym 
do przyszłości, że kupują Inb budują w Łodzi notowano: 


tylko dla swoich nagłych i bezpośred- 
nich potrzeb. 
Wojny w Chinach I w Hiszpanii 
rozgrywają się przed oczami śŚwiala.. 
Ohie te wojny reprezentują 
dla handla międzynarodowego, dla 
kupna, dla sprzedaży i dia komuni- 
kacji“, 


Dalsza zwyżka akcji 


przybierae zaczyna charakter haussy 


Na rynku walorów, tendencja 
dla papierów procentowych w 
dalszym 


44% państwowa pożyczka we 
wnętrzna nie zanotowała zmian. 


| 


zmian. Natomiast akcje wyka-|ceniu, 67.50 w żądaniu. 


zały dalszą poprawę przy rosną 
cym popycie. 


3% pożyczka inwestycyjna I 
em. zwyżkowała o 15 pkt. i pła- 


Przed kilku dniami omawia-|cono za nią 83,40, żądano 83.90. 
jąc na łamach „Głosu Poranne-|Identyczną zwyżkę wykazała II 
go* sytuację na rynku akcyj-|em. tej pożyczki, którą obraca- 
nym daliśmy wyraz przekona-|no po 82.40 w kupnie, 82.90 w 
niu, iż znajdujemy się w prze-| żądaniu. i 


dedniu „ery“ akcji. 


4 proc. prem. pożyczka dola- 


Obecny poziom kursów akcji rowa (dolarówka) utrzymała się 
całkowicie potwierdził słuszność | na poziomie poprzednim. W dal- 
naszych tez. Zresztą dla każde- szym ciągu obracano nią po zł. 


go orieniującego się w zagadnie 
niach gospodarczych państwa, 
jasnym było, iż z chwilą urucho| 
mienia środków na sfinansowa- 
nie państwowego pianu inwesty 
cyjnego — sytuacja przedsię- 
biorstw ciężkiego przemysłu uleg 


nie poprawie, a tym samym po-| 


prawie ulegną kursy ich akcji. 

Ohserwując przebieg tenden- 
cji na rynku akejowym, musi- 
my podkreślić, iż zwyżka tych 
wałorów wyszła już z fazy po- 
prawy ewolucyjnej i przybrała 
częściowe charakter haussy. 

Haussa ta, jakkolwiek nie jest 
niepokojąca i zdaniem kół gieł- 
dowych, nawet usprawicedliwio- | 
na, odstrasza naszą niezdecydo- 
wang publiczność, która stawia 
dopiero pierwsze kroki w tej 
dziedzinie. 

Według opinii miarodajnych 
kół gicłdowych, nie ma obawy 


załamania się kursów w najbliż- 


Przewidziana 


a tym 


szej przyszłości. 


nie prodnkeji włókien naluralnych, z samym osłabienie kursów, nie-, 


wyjatkiem surowego jedwabiu, 


mniej — ich zdaniem — tenden- 


Na ogół spadek cen włókien ustu- cja mocniejsza, utrzyma się na- 
ralnych w osfalnim roku, postawił je dal. — , 


w lepszej sylnacji konkarencyjnej, w 
porównania ze sztucznym jedwabiem 
1 sztucznysyi włóknami, kiórych ceny 
tyły względnie słałe i mają tendane 
zwyżkową z powodn r sin cen telt 
lozy i chemiksaliŁ 

S. 


(według kursów nastepujących: 


Wczeraj w Łodzi: 


Transakcji papierami warto- 


ściowymi dokonywano wczoraj 


42.15 kupno, 42.65 sprzedaż. 
4 proc. pożyczka konsolida- 
cyjna poprawiła swój kurs o 25 


|pkt: za grubsze odcinki płaco- 


no 67.50, żądano 68, zaś za drob- 
ne 67 kupno, 67.50 sprzedaż. 


ser. V nie wykazały zmian. Na- 
dal obracano nimi po 64.75 kup- 


| 


ciągu nie wykazała| Nadal obracano nią po 67 w pła |no, 65.25 sprzedaż. 


5% listy zastawne m. Warsza- 
jwy z roku 1933 również bez 
Gini Płacono za nie 74.15, żą- 
| dano 74.65. 

5% listy zastawne m. Łodzi, 
stare: 69.75 w płaceniu, 70.25 w 


żądaniu. 5% listy nowe: 67.25 w | 


płaceniu, 67.75 w żądaniu. 
Na rynku akcjowym, jak wspo 


mnieliśmy, zwyżka trwa. Akcje |3,55, 


Banku Polskiego — bez zmian: 
126.50 kupno, 127.50 sprzedaż. 
Natomiast akcje Banku Zachod 
niego zwyżkowały o 75 pkt. do 
poziomu 39.75 kupno, 40.75 — 
sprzedaż, zaś akcje zakładów ży 
rardowskich podskoczyły o 150 
pkt. osiągajac kurs 61 w płace- 


4% listy zastawne ziemskie | niu, 62 w żądaniu. 


Co dziesiąty obywatel 


posiada książeczkę P. K. 0. 


W lipeu rb. wzrost wkładów o-| 


szezędnościowych w P. K. 0. wyniósł 


15.3 milin, zł. | 


Liczba książeczek  oszczędnościo- 


i wynosiłn na koniec miesiąca ogó- 
łem 3.240,874, m więc obecnie jaż co, 
dziesiąty mieszkaniec Polski posiada 
książeczkę P, K. 0. 


Sprytni aferz 


| nych. 


E 


znajdujemy trzy ustawy, 
konwersji zobowiązań 
Połski, a mianowicie: 


dotyczące 
zagranicznych 
nstawę o kon- 


| wych zwiększyła się w lipcu © 53.748 | wersji 6 proc. poż. dolarowej w dola- 


rach Stanów Zjednoczonych oraz m- 
sławę o 4% proc. bonach Skarbu Pań 
stwa w dolarach Sianów Zjednoczo- 


sfałszowali weksle na 80.000 złotych 


W. kołach dyskonterów panuje 
zaniepokojenie wobec ujawnienia 
afery z faiszywymi weksłami, któ- 
rą zorganizowali nieujawnieni do- 
tychczas sprawcy pod szyldem fir. 
my „Poł-len* ze Lwowa. 

Firma „Polden*, przeprowadzać 
miała jakoby dostawy Inu i konopi 
dla celów przetwórczych przemysłu 
łódzkiego. Z tej racji na rynek wy- 
wypuszczała do dyskonta weksle z 
żyrami najbardziej poważnych firm 


łódzkich, przy czym weksle poja- 
wiały się w grubych odcinkach, co 
nadawało im charakter autentycz , 
nych, ze wzgiędu na powagę firmi- 
żyrantek. 

Jak się okazuje — weksle te mia- 
ły być fałszywe. Dyskonterzy po- 
nieść mieli straty na sumę okolo 
80.000 zł. 

Władze zarządziły dochodzenie 
celem ujawnienia inicjatorów tej 
afery. 


| 


cjalną  delegaturę, 


sprzedaż kup 


Inwestyc. I em. 83.50 83.25 
Inwestyc. II em. 82.50 82.25 
Dolarówka 43.00 42.75 
Konsolidacyjna 67.75 67.50 
Wewnętrzna 67.25 67.00 
Bank Polski 127.09 126.00 


Tendencja utrzymana, 
GIEŁDA ZBOŻOWA 


Pszenica jedn. 21.50 — 22.00 
Pszenica zbier. 21.25 — 21.50 
Żyto I 15.75 — 16.00 
Jęczmień brow. 16,00 — 16.58 
Owies I stary 18.50 — 18.75 
Owies nowy 16.50 — 17.00 


Mąki pszenne mniej 50 gr. 

Mąki żytnie mniej 50 gr. 

Mąka raz. 95% 19.50 — 20.00 

Otręby żytnie mniej 25 gr. 

Reszta notowań bez zmiany, tenden 
cja na wszystko spokojna, na żyto — 
ożywiona, 

Ogólny obrót; 1064. 

"NOTOWANIA BAWEŁNY 

NOWY JORK. 

Otwarcie z dnia 8.VIII 

Środek 1, październik 8.37, grudzień 
8.45, styczeń 8.47, marzec 8.47, mal 
lipiec 8.56, 

LIVERPOGL, 

Otwarcie z dnia 8.VITI 

Październik 4.70, grudzień 4.75, sty: 
czeń 4.77, marzec 4,81, lipiec 4.87, 


Delegatura izb 
w Nowym Jorku 


Związek izb przemysłowo - handlo- 
wych utworzył w Nowym Jorku spe 
której kierowni- 
ctwo powierzono p. H. Taubenfeldowi 
dotychczasowemu kierownikowi wy: 
działu handła zagranicznego izby v 
Warszawie. 

Wydział ten objął dr, A. Marchwiń- 


W Dzienniku Ustaw R. P. nr. 52 pie 


+o 


Jabi 
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Higiena, 


to zdrowie! 


JANUSZ KONRAD URBACH 


Cyklinowanie, drutowanie i fro- 
terowanie posadzes, czyszcze” 


nie z ya, orien, Pia | UDZIAŁ ŻYDÓW w WALCE 
trojuxem ` Renerace linoleum, © NIEPODLEGŁOŚĆ POLSKI 
akowanie okien I rzwi. : 


J. HUPERT i S-ka 


Piotrkowska 44, 


JUŻ DO NABYCIA WE WSZYSTKICH EE EEE EE ; < : 
== KSIĘGARNIACH == PIOTRKOWSKA 33 TEL. 2222-3. 


tel. 202-14. == 
rów, Zgubiłem portmonetke 
STRONIC 211 = ILUSTRACJI 54 = CENA $— ZŁ. woz z dolin e haikai 


kluczyki z kasetki na dworcu Kaliskim 
przy wsiadaniu do tramwaju. Proszę 
o zwrot za wynagrodzeniem, dyskre- | s> 
cja zapewniona. Babiacki, Żeromskie- UK 
go 77/79, tel. 146-94 


Wytorwe L. O D Y 
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L. RITECKI 


Specjalista chorób skórnych, 
wenerycznych i moczopłciowych 


POWRÓCIŁ 
Wawrot 32, front I piętro 


Sniadania i kolacje jarskie z 5-ciu dań 
zł. 1.10 z obsługą, TYNKOWANIE domów i wszelkie 


poleca robcty murarskie przyjmuję. Dzwo: 


Cukiernia „ZPÓDŁO”” pa: x 


PRZYJMUJĄC JEDYNIE 


ORYGINALNE > 
„O© LLA' 


GumMm.? 
PATENT FRANC. NR. 790 504 


POKÓJ słonaczny, umeblowany, z 


telefon 213-18. PATENT AMER. NR.1050 701 Przelazd 1, te!. 209-87 ziekrępującym wejściem do wynaję- 
pionier 08 "ZA EOS i R ży pu EEK E S ROZK CKMA SO cis Żeromskiego 18/13. Obejrzeć 
iedz. i święta od 9 - w poł. s 

aiae i WA wz Za DR. MED. i moha l 

| | n UMEBLOWANY pokój z niekrępe. 

- è a p $ 5 jącym wejściem od zaraz do wyna 

NEUROLOG BIURO OGŁOSZEŃ alinan A ba fae ELN 

5 SZOP do oddania od zaraz Tar- 


przyjmuje czasowo od 4—6 Zgierska 40, tel. 119-45) 


przyjmuje od 12—1 í od 6—7 gowa 9-a, naprzeciw Gazowni. Do- 


Piramowicza 15, 25.272: 


ik wiedzieć się na miejscu. 8298-3 

Tel. 138-99, 138-35 IA dowiska 

a ze pz ORDERY DR; MED. REKLAMA POCZTOWA 
LEKARZ - DRZERESTA a UWAGA] Oddział w Łodzi 

K LĘEWKOWICZ H Stoho Aski À l ul. Traugutta 2, tel. 128-00 

U 3 " + SSR przyjmuje ogłoszenia 

Śródmiejska 16, tel. 23308] ° Specj. chor. oczu NE Go. "SIECI TELEFONICZNYCH 


do dnia 25-go sierpnia r. b. 


Dyżur całą noc (yólczańska 4, tel. 241-27 


OZTĘ MPEC OGŁOSZENIA DO SPRZEDANIA draparka Gess- 
DO WSZYSTKICH . nera 24 walcy w dobrym stanie. 
PISM ŚWIATA Tel. 205-79. ba 


e — m 


KOSZTORYSY 


! AM 
Dr. Si. Bhargala Wryson | 


CHOROBY SKÓRNE 


milionów, wydany przez Elektrow- 


I WENERYCZNE i ZOE, nię Łedzką dnia 10 stycznia 1924 r 
Zawadzka 10, tel. 106-30 powrócił e Reda cja na imię Szmula  Goldlusta. _ Prze 


jazd 30. 

REMONTUJĄC mieszkania, pamię- 
tajcie uszczelnić okna i drzwi sy- 
stemem A. Frydenzona. Chroni ta 
tem od kurzu, zima od wiatru. Ce- 
ny w sierpniu zniżone o 30 procent. 
Dzwonić 265-28, Piotrkowska 7. 


przyjmuje nd 9—11 i od 5—8  |uf, 11-go Listopada 20 


w niedziele i święta od 9—1 Tel. 215-85 REKLAMOWE 


FACHOWO — SZYMO — SOLIDMIE _ 


A, 


= A 


Dr. med. 


i Wołkowyski ty Margolis 


Spec. chorób wenerycznych, 


zzz I ENER OKULISTA ISTNIEJE OD 1915 R. | 4 6587 
wznowit przyjęć | przeprowadził się na ul. MAJSTER tkacki poszukiwany 


Gegielniana l1, tel, BED T Kościuszki 52 telef. | - przez poważne  przedsięhierstwo. 
ab 165-17 Oferty kierować inistrac 
w A DAE cd at m" pol "Godz, prsyjęć 11—2 i 5-7 O "AJ 28 ORT 


PROGRAM! — II = 


KINO - TEATR =I = DZIŚ PREMIERA! — WIELKI REWELACYJNY 

r Tysiące przygód w DEE Wstrząsające NY On wolał jej miłość. niż potężne królestwo. Ona wolała mier 
walki ezłowieka ze stadem dzikich słoni... Najwspanialszy film || niż rozstanie się = 
AN Toon oe » ukochanym Królestwo za pocałunek 


l 3 czasów p. t. Kala Na SĘ W rol. gł. MARION DAVIES i DICK POWELL 


n peT 


pArA S 


m = W rol. gł. 12-letni hindus Sabu i słoń olbrzym Jravatha ocz. eodz. o godz. 4-ej, w soboty i niedziele o godz. 12 
Cegielniana 2 UWAGA! Sensacyjny mecz bokserski o mistrzostwo świata JOE LOUIS (U.S.A.) — MAX SCHMELING (Niemcy) 
$ Tel. 107-34. Całkowify przebieg spotkania międsy największymi asami boksu. Mecz, o którym mówi cały świat 
DESEE TZ TIA TAT ROTY ZW Ka „a "RAZA ROCZEK TPR ZER OZ A T EEEE AA TOSTER 000077 TORD 
KINO pe Jedyne letnie kino dźwiękowe w OGRODZIE x 


Drugi po „Trędowatej* film ze ałotej serii filmów polskich, wg. powieści znakomitej autorki polskiej Marii Rodziewiczówny 
R al Wzruszająca karta z życia młodej kobiety, która nie zaznała miłości. — 
$ W rolach głównych: Angel-Engelówna, Cwikliñska, Brodniewicz 
Sienkiewicza 40, tel, 141-22 Junosza-Stępowski, Zelwerowicz 

Dziś premiera? Początek w dni powsz. o g. 4, w soboty, o g. 12, w niedziele i święta o 2. Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 54 gr 


a a -jO I o ŻE 00000 00000000 0000000 00 0000000000 000 000000000 00000 000000 000 0 0000000000 0000000 
miesięczna „Głosu FPorańaego* ze wszystkimi dò- | | za wiersz milimetrowy 1-szpałtowy (strona 5 szpalt): l-sza strona 2 zł; Reklamy tekstem 
Prenumerata datkami wynosi w Łodzi? ia 4.60, za odnóżwiniić pe Qg oszenia redakcyjnym. zł. 1.50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca 60 gr. bez zastrzeżenia miejsca 


(0 groszy, z przesyłką pocztową w kraju — zł. 6—, za granicą — zł. 9.-— 50 gr., nekrologi 40 gr. Zwyczajne (str. 10 szpalt) 12 gr. Drobne 15 gr. za wyraz, najmniejsze ogłoszenie zł. 1.50. 
—m—-—-—------)DL>.©..|-JO)QC.., dv won Poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz, najmniejsze zł. 1.20. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. Ogło 


Redakcja rękopisów nie zwraca. szenia w dodatku niedzielnym „Rewia“ (str. 5 szp} 1 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50% drożej, 
firm zagr. 100%. Za ogłoszenia tabełaryczne łub fantaz. dodatkowo 50%. Ogłoszenia dwukolor. o 50% drożej 


Redaktor odp. Lucjas Lipiński Za Wydawnictwo: „Głos Poranny — Jan Urbach i S-ka* Eugeniusz Kronman. W. drukarni własnej Piotrkowska 101 
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